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TUANTSZIINI, prezydent Chin, podpi- 
sat manifest, który opiewa, że w dniu 15 
stycznia ustępule on ze swego stanowi» 
ska i składa władzę w ręce gabinetu 


ministrów., - 
CETE XDD, 
Nareszcie! i 
N. i. K zrewiduje banki: 
państwowe. 


Warszawa, 19 stycznia, 
Rada ministrów na posiedzeniu w 


'dniu 19 stycznia r.-b, uchwaliła: m. in. 


wniosek w sprawie upoważnienia naj- 
wyższej izby kontroli państwa do prze 
prowadzenia rewizji w państwowym 
Banku rólnym i. Banku 
krajowego. 


Rodzice protestują 
przeciwko pomysłom 
| „p. Grabskiego. 

Z Krakowa donoszą: 

Odbył się tu tlumny wiec rodziciel- 
ski, na którym uchwalono stanowczy 
protest przeciw prolektowanemu przez 
ministra St. Grabskiego ` 
wielkich ferji letnich. © 

Uchwały krakowskiego «wiecu ro- 
dzitielskiego przesłano ministerstwu 
oświaty, sejmowi į seiiatowl. , 


Górnicy otrzyma!i 5 proc. 
podwyżki. ` 


Katowice, 19 stycznia. 
Od dłuższego czasu toczyły sie w tu 
tejszym wielkim przemyśle rokowania 
w sprawie podwyższenia płac rebotni- 
ków w górnictwie. Ponieważ powołara 
przez strony komisja arbitrażowa i 0- 
jednawcza na posiedzeniu w dni 9 b. 
m. nie wydała orzeczenia, w dmu wczo- 
rajiszym odtvłó się nowe mosiedzenie 
tejżo komisji na któcem ustalono dla ca 
togo mórnietwa ogólny podwvżkę zarob 
kawy 23 proc. z ważnością od 21 stycz- 
nia r. b. 


z my, N, 
Nowy ambasador. 
Paryż, 19 stycznia. 
Dy rektor spraw politycznych: wimi- 
nisterstwię spraw zagranicznych p. La 
rache został mianowany ambasadorem 
francuskim w Warszawie. 


gospodarstwa 


20 STYCZNIA 1926 r. 


ILUSTROWANA 


| NUMER POJEDYNCZY 20 GROSZY 


POPOŁUDNIU 


Z Warszawy donoszą: 

Sejmowa komisia budżetowa obra- 
dowała wczoraj nad sprawozdaniem 
Najw. Izby Kontr. Państwa o wykona- 
miu budżetu ministerstwa spraw wois- 
kowych za rok 1924. 

, Sprawozdawca poseł, Michalski wy- 
. jaśnił na wstępie, że 


i krytyka spraw, związanych z wojsko- 

wością, praktykowana we wszystkich 

państwach, nie może ubliżać honorowi 
armii 


i jest konstytucyjnym obowiązkiem ciał 
ustawodawczych w każdem państwie, 
la tem więcej w Polsce, gdzie 


|w r, 1924 budżet wołskowv wynosił 
44 procent, a w r. 1925 — 36 procent 
ogólnych wydatków państwowych. 
Ponadto w Polsce, w której przed- 
siębiorstwa państwuwe przyrosza albo 
minimalny zysk, albo są dotowane 
przez skarb państwa, a gdzie 


prawie cały budżet opiera się na świad 
czeniach podatkowych ludności, 


wydatki na „wojsko wynoszą 55--60 pro 
cent tych świadczeń, 


t 


Dzisiejszy namer zawiera 10 stron 


Ne 20 
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Na podstawie swych badań sprawo- 
zdawca stwierdza | szczegółowo uza- 
sadnia cyframi, że 


biurokracja w pułkach ij kompaniach 

jest niesłychanie rozwinięta, skutkiem 

czego ilość żołnierzy ćwiczacych | czas 

wyszkolenia wojennego są niepropor- 
clonalnie niskie. 


Co dọ sposobu zospodarki woisko- 
wej, t. j. ustosunkowania się władz 
wojskowych | organizacji kontroli cy- 
wilnej i wojskowej do stwierdzonych 
meprawidłowości i nadużyć, to na pod- 
stawie sprawozdań korpusu kontrool. i 
najwyższej izby kontroli państwa, spra 
wozdawca omawłał w sposób szczegó- 
łowy kilka faktów, jak 


zakup zboża przez intendenturę O. K. 
IV od firmy -Leon Koln w Łodzi, 
umowę, zawartą przez okręgową ko- 


misję zakupu Nr.-2 w lubelskiem z zrze 
szeniem pracy, szereg umów na dosta 


wy mąki, zawarty Alia szefowstwo 


intendentury O. 


sprawę fabryki Plage i Leśkiewicz, 
P 4! „Arma“ ~ 


Gen. Zeligowski 


opuści gabinet, 


* "jeśli marsz: PIłStidski nie będzie aophiszezony 


do służby czynnej w armii. | 
Sprakć parl. „Il. Republiki" telefo- | wczoraj zaś odbył ać z pa: 


nuje; 

Wobec niepowodzenia uójłowań mi- 
nistra Moraczewskiego w sprawie pow 
rotu marszałka Piłsudskiego na naczel- 
nę stanowisko w armji, fotel ministerjal 
ny gen, Żeligowskiego wtajemniczeni u- 
ważają za mocno zachwiany, 

W niedzielę gen, Żeligowski przy 
był przez prezydenta Rzeczypospolitej | ku m 


strem Moraczewskim, 
Była. omawiana sprawa 


nad ustawą o najwyższych wła 
dzach Boa oraz Sprawa powó- 
Piłsudskiego na 


łania : na gene- 
ralnego armii w drodze roz- 
porządzeria p enta Rzplitej, 


Pomyślny wynik tej sprawy jest 
Wbio i kategorycznym warunkiem Pogóć 


aa Żeligowskiego na stanowis- 
spraw wojskowych, 


Kary za brak r stemplowych 
nie będą przekraczały 10-Lrotnej wartości nieujszczo- 


nych 
Spraw. parl, „I. Republiki" telefo- 
"Wczoraj obradowaja w ciągu całego | no 


dnia komisja skarbowa nad projektem | w 
AŻ? o ej adw Pyra. 


skrócenia nuje 


Dalej 


opłat. 


sja achy, aby w s Wrpadrach 
opłaty stemp lowej 


no, podwyki w 3 ych opłat. je- 


abe jeżeli nieuiszczenie opłaty stem- 


uie- 


lowej lub. uis ni taé. 
umów r dówzch, zawierany ch aiie P i uiszczenie po Ua wła 
wymianę listów, t stè 


przyjęto PAEONIA zastę- 
pujące E obowiązujące przepisy o! dzi 
pistach: 'stemplowych. Następnie komi- sokości 


ciwego terminu albo w. sposób niewłaś. 
ciwy nastąpiło widocznie bez zamiaru 
uchylenie się od uiszczenia oplaty, bę- 
ẹ wymierzona podwyzka stała w wy 
og. Sar 300 Sfr, , 
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Odgłosy procesu Stólgóra. 


Współczucie dla p. Maliny.—Skazanie Marji Kalausek. 


Lwów, 19 stycznia. 


rzy wyrazili p. Malinie w: Le spód z 


Pomimo zakończenia nracesu Stei- |powodu zarzutów. 


gera, odgłosy tei sensacyjnei rozprawy 


czoraj w lwowskim Odzie okręgo 


nie przestają zajmować uwagi, sądow- siym skazano na 3 miesiące więzienią 


ników i palestry Iwawskiej.. 


Wczoraj.we Lwowie 0 jc M słę ziazd 
prokuratorów okrezowy: i Małopolski 
Wschodnie. ~ 


Zebrani: udali się wremiialnie do pro- 
kuratora. Maliny, «wtóry. w ostatnich 
czasach był niejednokrotnie atakowa- 
ny na tle procesu Stelgera oraz pro- 
cesu Jaefera i towarzyszy. Prokurato- 


Marię Kalausek, oskarżona o złożenie 
fałszywych zeznań, podczas rozprawy 
przeciwko Steigerowi. 

Również wczoraj w sadzie powiato 
wym odbyła się rozprawa na skutek. 


kości | 10krctnej PANK 


|chaczy wyższych 


dostawy konserw mięsnych przez firme 


„Produkt*, umowę z firmą „Borkow= 
ski“ na dostawę zboża oraz sprawę go 
spodarki w 4 p. ułanów w Podbrodziu. 


Sprawozdawca zakończył przytocze 
niem szeregu wywodów 


nieszanowania przez władze niższe roż 
kazów ministra spraw woiskowych i 
nie wykonywania ściśle budżetu. zaku- 
pywania na połowie Bbszaru Rzplitej 
artykułów żywnościowych u pośredni- 
ków, a ńie u wotwórców, a wreszcie 
artykułów niezawsze świeżych | zdro- 
wych. 

W ożywionej dyskusji, która się 
wywiązała przy omawianiu każdej z 
tych spraw, zabierało głos wielu pos- 
łów oraz przedstawiciele N. I. K. P. i 
korpusu kontrolerów, którzy udzielali 
wyjaśnień. 

W wynłku tej rozprawy 


wybrano specjalna podkomisje z udzia 

łem lżej korpusu kontro- 
w, 

która otrzymała mandat sformułowania 

wniosków we wszystkich powyższych 

sprawach i przedłożenia ich komisji bu 

dżetowej, a następnie sęjmowł. 


Interesy p. Mly- 

o . narskiego. 
kosztowały skarb kilkaset 
tysięcy złotych. 

Z Krakowa donoszą: 

W Krakowie aresztowany został brat 
wice-prezesa Banku Polskiego p. Mi~ 
chał Młynarski, prokurent wielkiej spół 
ki dla eksploatacji lasów w Werliomk, 
koło Nowego Sącza. 

Spółka ta zawarła przed pewnym 


czasem kontrakt ż władzami wojsko- 


wemi, mocą którego: ZROONINZAJA się do 
starczyć znaczną partję drzewa. 
Imieniem spółki leśnej kontrakt ten 


' | podpisał p. M. Młynarski, pobierając ró- 
wnocześnie przekazaną przez Bank Pol 


ski zaliczkę. Jednakowoż dostawa nie 
została wykonana. Skarb Państwa po- 
niósł stratę 60 tysięcy złotych. j 
Pozatem p. Michał Młynarski po- 
brał z Banku Polskiego znaczne sumy 
pieniędzy, nieustalonej dotąd wysokości 
jak twierdzą wtajemniczeni dzięki temu, 
że bres jego jest wice-dyrektorem tegoż 


Pożyczki i sumy pobrane przez pana 
Młynarskiego nie zostały w terminie 
zwrócone, 'wobec czego mocą nakazu 
jednego z warszawskich sędziów śled- 
czych, p. Młynarski został aresztowany 
w Krakowie. 
W aferę tę wmieszanych jest wiele 
osób tak z Warszawy, iak i z Małopolski 
Skandaliczna ta sprawa rozpatrywana 


będzie w Warszawie, jako siedzibie cen ' 


trali Banku Polskiego. 


Płótno bez końca 


Nowa rejestracja akade- 
mików. 


Z Warszawy donoszą. 

Z polecenia P. K. U. nastąpi w koń- 
cu b. m. rejestracia służby woiskowej, 
odbytej w latach wojennych przez słu- 
nczelni warszaw- 
Spis powyższy ma na colu esta 
stosunku  młodzicży 


skich. 
teczne ustalenie 


skargi o obrazę czci, wniesionci przez | do służby wojskowoj, okresu ici trwa- 
Tadeusza Flacha przeciwko adwoka- |nia oraz przeniesienie do rezerwy tych, 


towi dr. Landauowi, b. obrońcy Stei- 
gera. i 
Rozprawę, odroczono; ` 


którzy wedlug obowiazujących przepi- 
sów zadość uczynili powinności woj 
skowej. 
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głodu i tortur umierały. 


Sr 2. t 


Kob'eta—potwór. 
Głodziła i torturowała 
niemowięta. 


Kraków, 19 stycznia 
Organa policii kryminalnej zatrzy- 


. mały na ulicach Krakowa niejaka Ma- 


rieęBasterową. która na ręku niosła nie 
żywe niemowlę. 

Zatrzymana poczęła się tłorzaczyć, 
że córka jej bierze na wychowanie nie- 
ślubne dzieci i to, które obecnie trzv- 
ma na*rękach, umarło — chce je więc 
oddać matce. 

Przy bliższem dochodzeniu okazało 
sie, że Basterowa brała na wychowanie 
od dwuch lat małe dzieci, przyczem ob- 
chodziła sie z niemi nieludzko. tak, że 
od roku 1923 do 1925 b niemowląt zmar 
ło tajemniczą śmiercią. 

Przyczyna śmierci zmarłych nie zo- 
stała ustalona. podobno dawała im nie 
odpowiednie pożywienie, głodziła je, a 
gdy dzieci krzyczały, biła je niemiło- 
słernie, tak że po pewnym czasie z 


Niedawno. gdy zażudano sekcji 
zwłok jednego ze zmarłych dzieci Ba- 
sterowa zniekształciła czaszkę zinarłe- 
mu dziecku, tak. że nie można było u- 
stali przyczyny zgonu. 

Policja krakowska prowadzi 
dochodzenia w tej sprawie, 


dalej 


è 


Straszliwy orkan 
zniszczył miasto Las Palmas, 


Madryt, 19 stycznia. 

Z Las Palmas na wyspach kanadyj- 
skich donoszą: Całą okolicę zniszezvł 
gwałtowny huragan. Wszystkie mo- 
sty i tory kolejowe zerwane. 

W mieście runeło -więle domów, 
erzebiac pod gruzami mnóstwo ludzi. 

Na niektórych ulicach nie ocalał ani 
jeden dom. ¥ 

Całkowitemu zniszczeniu uległy też 
pobliskie plantacje bananów. 


Zderzenie pod ziemią 
50 ofiar katastrofy. 


Nowy Jork, 19 styczniaż 
Skutkiem gęstej mgły, na moście w 
dzielnicy Wiiliamhure zderzyły sit 
dwa pociągi nowojorskiej kolei pod- 
ziemnej. 
W katastrofie zginęły dwie osoby, 
około 50 jest rannych. 


Włochy idą na Wschód. 


Londyn, 19 stycznia, 
Agencja Wschodnia. 


„Westminster Gazette" podaje alar- 

pia doniesienia o planach włoch na 
Blizkim wschodzie, 

Pismo stwierdza, że Włochy dąż 
ekspansji, skierowanej przeciwko pi 
cj. Dążą oni jakoby do opanowania wy- 
brzeża Małej Azji w okolicy Adaria.. 

Zdaniem pisma z pipi jest 
również, iż włochy usiłują wywrzeć na- 
ciski na Grecjj w Adeżunku pójścia po 


4 


linji dążeń włoskich, oraz to, że włoska 
flota lotnicza przenosi trzykrotnie flotę 
powietrzną Ànglji. 


— Często kobieta, która traci swój 
ski w dzień, potrafi go odzyskać w mo- 
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Państwo w roli żaiszerzy pieniedzy. 
Premjer węgierski pod rozmaitymi pretekstami usi. 
łuje zatuszować sprawę 1000-frankówek. 


Bethlen nie chce odejść. 


Budapeszt, 19 stycznia. 


Na dzisiejsze posiedzenie zgromadze |to, urządzają premierowi burzliwe owa- 


rza protestów craz krzyków, 
cych dymisii premiera, 


Stronnictwa rządowe, reagując na 


nia narodowego zjawili się niemal wszy |cie. 


scy posłowie. Galerie przepełnione. 
Przewodniczący posiedzenia Scitow 
sky, otwierając posiedzenie zaznacza, 
że zgromadzenie winno dać wyraz 
jiednomyślnej woli suwerennego narodu 
węgierskiego jak najrychlejszego zlikwi 
dowania afery fałszerstw w drodze prze 
widzianej przez prawo (Ogólne oklaski) 


Juljusz Gömbös, przywódca węgierskiej 
czarnej sotni, t. zw. stowarzyszenia 
ochrony rasy, twierdzi, że jest niewinny. 


„żądają- obieg lub zniszczonych banknotów fran 


cuskich. maszyn i innych środków któ- 
rymi posługiwali się fałszerze. 


Co do innych spraw rząd węgierski 


musiałby się wycofać ze współpracy z 
braku ustawowego upoważnienia i ze 
wzgledu na ewentualne naruszenie su- 
werefiności. 

Co się tyczy tła politycznego tej afè- 
ry. to wmieszani są zarówno ludzie bo- 


gaci. zajmujący wysokie stanowiska, . 


jak też biedni, naąiwyżsi urzędnicy, jak i 
robotnicy. 


Rząd wyjaśni tę sprawę dó naidrob- 
niejszych szczegółów. 


Przeciwko komisji 
parlamentarnej. 
Budapeszt, 19 stycznia. 
Akcja pojednawcza, podjęta przez 


prezydenta zgromadzenia narodowegó 
w celu doprowadzenia do porozumićnia 


|między lewicą a prezesem rady mini- 


Węgzlerski biskup polowy, ISTVAN ZA- 
DRAVEC, zamieszany w alerę. 


Następnie .premjer zabiera głos, 
oświadczając, że kwestja współpracy z 
policją francuską w przeprowadzeniu 
śledztwa przeciwko fałszerzom bankno- 
tów, jest ze stanowiska suwerenności 
narodowej rzeczą pierwszorzędnej wągi 

Rząd jest gotów do tej współpracy, 

o ile tylko jest ona zastrzeżona w umo- 


Następnie kilku posłów z lewicy wy Gach międzynarodowych i w ustawach 


raża życzenie zabrania głosu przed 
przystąpieniem do porządku dziennego. 
Żądanie to jednak zostaje odrzucone 
przez większość zgromadzenia, powo- 
dując przytem hałas na lewicy. 

Gdy następnie premjer Bethlen zgła- 
sza się do głosu, na lewicy wybucha bu- 


Wielka afera z skradzionymi czekami 


węgierskich. 

Obecność emisarjuszy zagranicznych 
na terytorium węgierskiem i ich dzią- 
łalność powinna dotyczyć tylko tych 
fragmentów śledztwa, którymi dane pań 
stwo naprawdę się interesuje, a więc w 
danym wypadku ilości puszczonych w 


strów. nie doprowadziła do żadnego wy 
niku, mimo, iż odpowiednie rókowania. 


trwały od rana. Bethlen uważa bowiem 
za rzecz niedopuszczalną wyposażenie 
żądanej komisji parlamentarnej w pre- 


rogatywy, przysługujące w sądom 3 


królewskim 


Gotówka na aneksję. 
Praga, 19 stycznia. 


Na wiecu socjal-demokratów prezes 


stronnictwa Hampl zaznaczył, że afera 
węgierska stanowi pierwszy, tak dalece 
jaskrawy wypadek w dziejach ludzko- 
ści, ażeby państwo samo występowało 
w roli fałszerza pieniędzy i to wyraźnie 
w celach zaborczych, albowiem przy. 
pomocy fałszywych pieniędzy, wegrzy 
chcieli odzyskać Słowaczyznę. 


Tym razem Bank gospodarstwa krajowego stracił około ćwierci. 


Z Warszawy donoszą: 

Tutejsze władze skarbowe otrzyma- 
ły alarmujące wiadomości o świeżo do- 
konanem w cieszyńskiej filjj Banku go- 
spodarstwa krajowego „zucjiwałem zło- 
dziejstwie — narażającem bank, jak na- 
razie stwierdzono na stratę przeszło 200 
do | FS: złotych. 

Według informacji, jakie udało nam 
się zdobyć, sprawa przedstawia się w 
ten sposób: oto niedawno Bankowi Pol 
skiemu w Bielsku, zaprezentowano do 
wypłaty zażyrowane przez cieszyńską 
filię Banku gospodarstwa krajowego, 
czeki banku amerykańskiego „Garanty 


miljona złotych. 


(Jeden zaprezentowany czek, wysta-|łą książkę czeków banku 


wiony był ma 8 tysięcy dolarów, drugi | Trust Compagny*. 


na 11 tysięcy, trzeci zaś, przedstawiony 
w jakiś czas po honorowąniu pierw- 
szych, opiewał znowu na 8 tysięcy dol, 

Bank Polski w Bielsku wszystkie 
czeki wypłacił i potem dopiero otrzy- 
mał zawiadomienie Banku gospodar- 
stwa krajowego, że czeki przez niego 


honorowane, zostały z filji cieszyńskiej 


skradzione, żyra zaś na nich pofałszo- 
watie. 

Jednocześnie o tej kradzieży powia- 
domione zostały władze policyjno-śled- 
cze. Przy bliższem badaniu okoliczności 


Trust Compagny*. Czeki opiewały oczy |ustalono, że z cieszyńskiej filii Banku 


wiście na dolary. 


gospodarstwa krajowego, skradziono ca 


Podejrzenie o kradzież padło na urżę 


dnika Banku gosp. kraji, 32-letniego Le- 


ona Płonkę, który, jak się okazało, był 
jednocześnie fabrykantem czekolady. 


Gdy policja udała się do mieszkania | 


iego, już go niestety nie zastała. 
Płonka, jak stwierdzono, po podnie: 


sieniu w Bielsku dolarów, zbiegł w nie» - 


wiadomym kierunku. 
Ile z pośród skradzionych czeków 


amerykańskich zdołał on jeszcze zdy- 


skontować niewiadomo. 
Policja rozesłała za nim listy gończe, 


ną, garb jaki posiada Płonka. 


wskazując w nich, jako. cechę szczególe. 


Dadniyda Inetytone w li Banka. Polkieg 


stanowią przedmiot rozpraw sądu w Częstochowi: 


P. dyr. Karpiński nie umie wystawić formalnego pełno- 
mocnictwa, na czem Bank Polski stracił przeszło 


miljon złotych. 


Częstochowski koresp, „Il. Republi- 
ki“ (S) telefonuje: 

Wczoraj o godz, 11 min. 20 rano w 
sali rady miejskiej, przepełnionej publi- 
cznością rozpoczęła się sprawa o nadu 
życia kredytowe w Banku Polskim. 

Rozprawom przewodniczy) sędzia 
Tchórzewski przy udz:ale sędziów Ka- 
mieniobrodzkiego, Ostróżki i Fiszera, 

Na ławie oskarżonych zasiedli: Ży- 
sia Majer Szydłowski,  Lewek Kantor, 
| Kon, Izrael Wojdysławski, Szaja 
Lewenhof oraz urzędnicy banku: Piotr 
Monastyrski, Kazimierz _ Niedźwiecki, 
> Jackowski i Józzt Sikorski, 

« Główny oskarżony b, dyrektor Le- 
or Zawadzki, z powodu choroby nie sta 
wit się na rozprawę sądowa, 

Powództwo Banku Polskiego, zgło- 
szone w sumie 1,256,128 zlotych, popie- 


| 


e 


Na wstepie rozpraw adwokaci Ster- 


ling, Oberłeld, Nowodworski i inni za- 


oponowali przeciwko popieraniu po- 
wództwa przez przedstawiciela Bartu 
Polskiego, dyr, slera, ną zasadzie | | 
nieformalnie sporządzonego pełnomoc- | 2 
nictwa, 

Na wniosek prok, Lebermana, prze- 
wodniczący odczytał pełńomociictwo, 


wydane przez dyr. Karpińskiego i zaś- 


wiadczone rejentalnie. 

Wobec. sprzeciwu obrony sąd, po na 
radzie, postanowił . mie - dopuścić dyr, 
Geislera do RY w charakterze po- 
woda i powództwo Banku Polskiego po 
zostawił bez rozpoznania, 

Na wniosek prokuratora . wyłączono | | 
sprawę oskarżorwzgo Zawadzkiego, przy 


czem doszło do se scysji między pro, 
£ 


kuratorem i obroną, która chciala SPI 


rał delegowany do sprawy dyr, Michał | wę odroczyć, 


Geisler. 


Groźna sytuacja 
w Rumunji, 


nu burzą się. 


Wiedeń, 19 stycznia, 
Agencja Wschodnia. 

Jak donoszą z Bukaresztu w pro- 
wincjach Rumunji, których przeważa, 
liczba zwolenników b. następcy tronu, 

ZE ustawiczne silne 


mi, lecz nawet ca 


grupami są * 
na porządku 


dziennym, Policja zachowu 
je naogół bierne stanowisko, pe „wobec , 
iczby zajść jest wprost bezsi 


a s a W À 


| 
E 


Pokój 


umeblowany w śródmieścia z elektry- 
cznością i wygodami oraż używalno- 
ścią kuchni od zaraz 


do wynajęcia. 


Zgłoszenia ul, Sienkiewicza 37 m, 40 
d obiadem i pa Sprej 


„Garanty M 


e. |Zwolennicy b. następcy tro: 


f 


[ 


wzburzenie, 
Zajęcia nietylko RORY. „pojedyńczymi 
yini 


r 


` 
t 


Faszyzm włoski znajduje się u zeni- 
tau swej siły i rozwoju. Czuje stę pa- 
iem sytuacii j triumfatorem. | 

"Prasa faszystowska odbija wiernie 
nastroje rzadu i partii F. N. (fiscito na- 
zionale). . | 

Nie można lepiej odmalować sytego 
cadowolenia i aroganckiej dumy niż to 
szyn oficjalny organ Mussoliniego dzien 
ik „Popolo, d'Italia“, trawestując aneg 
Jotę o Dijognonesie.Widzimynarusynku 
Diogenesa wyłażącego z beczki i szu- 
sającego z latarnią w teku człowieka. 
Miedzy filozofem - cynikiem a tłumem 
zapiów wywiązuje się dialog: 

„Szukasz wciąż człowieka? 

/— Tak. szukam. człowieka, któryby 
sę nie podawał: za faszystę. ów, 

- Upojenie. władzą, nieograniczona wia 
ra. w trwałość tej władzy biją z tego 
dialogu i rysunku. EH r 

"Ale ta era obecna trijumfu wyglądała 
zupełnie inaczej w czerwcu roku 1924 
pó zabójstwie Matteottiego. Wówczas 
ło od czerwca do grudnia Mussolini ! 
łaszyzm trzymali się w defenzywie. Mus 
zolini cofał się, odstępował pozycje. nie 
taił nawet swej trwogi a adjutanci jego 
paktowali już pokątnie z wodzami libe- 
rałów i wydawali w ich ręce tajemnice 
partji. i a ki Ne 

Wówczas to Giolitti doradzał Salan- 
drze i Orlâándó udać się gremialnie do 
króla 1 nakłonić go do odsunięcia dyk- 
tatora od władzy. Salandra i Orlando 
aczkolwiek uważali krok ten zd możli- 
wy nie zgodzili się na propozycję Gio- 
litiego, bojąc się wydźwignąć znów sta 
reĝo ISA na wyżyny władzy. 0 

‘Dó grudnia roku 1924 faszyzm nie- 
ezuł się panem sytuacji | obalenie dykta 
tury było rzeczą możliwą. W tym to 
czasie obradowała w Rzymie rada Li- 
gl narodów. A Briand reprezentował 
Francję. , | MAE 

Król Wiktor Emanuel III przyjął 
Brianda na długiem, dwugodzinnem po- 
słuchaniu, Jak to już dzisiaj wyświetla- 
ją politycy francuscy, król zasięgał ra- 
dy Brianda, ceniąc jego: doświadczenie, 
w kwestji stosunku korony do faszyzmu, 
nie omijając przytem drażliwej sprawy 
wyzbycia słę Mussoliniego. —-. 

Faktem jest, iż król: nie poszedł za 
radą Brłand'a. Miał po temu powody: 
obawiał się Mussoliniego. a także, może 
nawet bardziej, swego kuzyna, ambitne 
go księcia Aosty, gotowego do przyjęcia 
władzy z rąk faszystów. 

To też, gdy strach przeszedł, gdy o- 
kazało się, że opozycja nłe ma wodza 
— faszyści przyszli -do siebie. Mussolini 
zrzucił w styczniu 1925 roku maskę; 
przestał mówić o normalizacji stosun- 
ków i, kryjąc się sam za parawanem 
neutralności, wypuścił na arenę politycz 
ną ekstremistów z Farrimacci mna czele 

Teraz popuszczono cugle, nie krępu- 
fac się żadnymi względami. Uprzątnię- 
to po kolei z drogi wszystko, co mogło 
jeszcze zawadzać faszyzmowi w ugfum 
towania swej władzy: zakneblowano 


usta parlamentowi, prasie, opinii, skon- 


fiskowano za jednym zamachem samo- 


rząd gminny mianując 7,000 komisarzy 


rządowych (podesta) na miejsce zarzą- 
dów gminnych | rad miejskich, rozwią- 
zano loże masońskie, związki socjalisty- 
czne —położono ciężką rękę na wszy- 
stkiem. A JO | 
Tak nazwane przez Farinacciego pra 


„ekty ustaw ultrafaszystowskich, „fasti 


wissime* (faszyzm w. trzeciej potędze) 
«chya często duchem więbokiego średnio 


wieczą, 


Przyjęty up. niedawno „większością“ 
głosów w parlamencie projekt prawa o 
nietykalności majestatu dyktatora prze- 
widuje 30 miesięcy więzienia za obrazę 
słowną prezesa rady ministrów, Mus- 
soliniego. 

„Kto nie idzie z nim, ten jest wro- 
giem Italji" — tak głoszą plakaty P. N. 
F. rozklejane Ha wszystkich rogach ulic 
Rzymu. © i 

On — Duce, Beni — to Mussolini. 


Za nim, za jego plecami kryje się 
najwierniejszy z wiernych faszyzmu — 
Farinacci, sekretarz geheralny P. N. F. 
ślepy wykonawca woli Duce, narzędzie 
w jego ręku. ` N 


Farinacci który w swej rodzimej 


©remonie pozwalał sobie uiekledy na 


samodzielność tu, w Rzymie jest tyħ 
ko powolńyni sługą Mussoliniego. Jego 
przyszłość, jego reputacja ekstremisty i 
terrórysty były atutem w oczach Mus- 
soliniego, gdy na początku 1925 roku zde 


cydował się wreszcie na zerwanie z 
kompromisem i postanowił wejść na dro 
ge walki bezwzględnej z opozycją į za- 
panować nad krajem przy użyciu wszy 
stkich środków przemocy. 


Co Mussolini myślał. to Farinacci 
obwieszczał | wykonywał. On to brał 
na siebie całe podjum aktów toerorysty 
cznych, rozbojów, pogromów. których 
oficjalnie i jawnie prezes włoskiej rady 
ministrów nie mógł ni aprobować, ni 
zalecać. 

Obecna faza”faszyzmu, forma rzą- 
dów przypominająca w wielu szczegó- 
łach „wzmocńiony* komunizm w Rosji 
po pierwszym zamachu na -Lenina, jest 
tą trzecią, zapowiedzianą przez Musso- 
liniego, falą faszystowską, która miała 
zmieść wszystko na swej drodze i oczy- 
ścić kraj ze zgnilizny demokratycznej I 
liberalnej. 

Istotnie, Włochy są pozornie przy- 
najmniej gruntownie oczyszczone ze 
zgnilizny demokratycznej: wszyscy, 
ALN 


którzy się nie zgadzają z iaszystami w* 
emigrowali zagranicę. Prasa z matei 
wyjątkami, upodobniła się do prasy w 
Rosji — została rządową j partyjną. =- 
I jak w Rosji liczba faszystów (jak tan. 
komunistów) nowego i najnowszege 
stempla wzrosła tak gwałtownie, iż no. 
wi prawowierni i żądni korzyści wy: 
znawcy dogmatów Duce zatopili zupeł- 
nie dawne kadry faszystów. 

Liczba członków  partji faszystow= 
skiej według Farinaciego ma już prze: 
nosić miljon. 

Djogenes faszystowski miałby zatem 
rację. Rząd P.N.F, tak już się umocnił 
iż wszyscy karjerowicze i łowcy posad 
zapisują się gremialnie do fasci. 

Umocnienie swych pozycji rozsze- 
rzenie wpływów przez zastosowanie 
metod sowieckich w opracowaniu bur- 
żuazyjnem jest charakterystyką obec» 
nej, trzeciej fazy w rozwoju faszyzmu 
włoskiego. W. P. 


Na pobojowisku życia gospodarczego. 


NIEMCY POD ZNAKIEM 
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UPADŁOŚCI i „NADZORÓW”. 


Przemysł włókienniczy wykazuje największą ilość niewypłacalności 


(Specjalna służba korespondencyjna „Il. 


_ Berlin, w styczniu, 

Główny urząd statystyczny w Berli- 
nie uporządkował właśnie į. opubliko- 
wał dokładne liczby, oświetlające 
wszechstronnie sytuację gospodarczą w. 


Niemczech, 


Najtragiczniejszy rozdział tych sta- 
tystycznych informacji stanowią tabele, 
odpowiadające na p e, ilu przedsię- 
biorstw>m tak .e się powodziło w cią- 
gu sprawozdawczego miesiąca, że ogło- 
siły upadłość, lub prosić. musiały o nad- 


zór x bała 

y w miesiącu październiku 1164 
firmy zbankrutowały, a 633 mogły się 
zadowolić łagodniejszą formą * nadzoru 
sądowego, uważano w kołac kupiec- 
kich, że to są liczby maksymalne, ponie 
waż. momenty. polityczne i nadchodzące 
święta pozwalały mieć nadzieję, że mie- 
siąc listopad wykaże pewną poprawę. 
Te nadzieje nietylko dA nie urzeczywist 


, ale zarówno liczba. upadłości, jak ta 
„wniosków o nadzór, powiększyła 


się 
wprost katastrofalnie, 

Nire suchych kręte statystycz- 
nych ad przyni 343 nowe upa- 
dłości i 967 nadzorów sądowych, A przy 
tem liczby te nie zawierają olbrzymiej 
ilości odrzuconych wniosków o nadzór. 
Miesiąc grudzień również nie wykazał 
najmniejszej poprawy, 

, Wystarczy jedno spojrzenie na część 
ogłoszeniową tych berlińskich nni- 
ków, które podają codziennie wykaz li- 
cytacji przymu , aby się przeko- 
nać, jak szalone rozmiary przyjęła ruina 
i zubożenie berlińskiego kupiectwa, 

Nie ma dnia, w którym nie wykony- 
wanoby setek ‘takich przymusowych fi- 
cyłacji, rzucających na Apewa przygod- 
nych licytantów całko zapasy towa- 
rów niewyptacalnygh przemysłowców i 
zadłużonych kupców, : 

. : Hurtownicy, z którymi miałem okaz- 
ję rozmawiać, mówią co następuje: 

i ebowanie : na sway Ers 
zmniejszyło się w stosunku czasów 
normalnych. A jednak fabryki i hurtow- 
nie nie mogą się utrzymać, ponieważ de 
talista albo zupełnie nie płaci, albo też 
do tego stopnia zwleka z zapłaceniem, 
że dostawcy musi zabraknąć tchu, 

Taki detalista uważa wpływy za 
sprzedane towary za zysk, zużywa osią- 
gniętą gotewkę na osobiste potrzeby, 
nie myślą ò tem, że towary, które posia 
da na składzie, 


Staluje on nowe towary na kredyt, 
żąda długoterminowego otwartego rta- 
chunku, niz dotrzymuje terminu płatno- 
ści i w ten sposób uniemożliwia "m 
dostawcom* prowadzenie ich przedsię- 


barstw, `” 


Jedynie dlatego, że takie metody sta 
ły się powszechną moralnością kupiec- 
ką, depresja gospodarcza nie uwidacz- 
nia się w zewnętrznem obliczu miasta, 

Niema ani jednej gałęzi życia gospo- 
darczego, której dstawiciele nie 
twierdziliby, że w idz dzieje się 
najgorzej, 7 

Jęśli jednak oprzeć się na stat 
upadłości, to niebawem trzeba stwier- 
(dzić, że przemysł CY wykazu 
je stosunkowo największą ilość niewy- 
płacalności, żę 

, Znalazło to. swój z w całym sze- 
regu kawałów i dowcipów, Naprzykład: 
Er Kiepskie czasy! Powszechna plaj- 


— Alė przecież włókienniczy prze- 
mysł stoi pewnie na nogach, 
Taa | 

— Tak.. na nogach, Wszystkie ko- 
nie A Śwypiyjssnej poszły na licytacje, 


Wielki hurtownik konfekcyjny idzie 
ulicą. Nagle ktoś z tyłu klepie go w ra- 
mię, Zaczepiony, nie odwracając się, py 
ta: 


— A kto mnie płaci? 
Albo: 


— Kto w włókienniczej branży wy- 
trzyma] do Nowego Roku, tego w 1926 
roku napewno djabli wezmą! 

Albo; 

— Fabrykant sukna- spaceruje po 
głównej ulicy, por yiu żywo na pra 
wo i na lewo, jomy spotyka go i py- 
ta, co właściwie oznaczają te ruchy, 

— Widzi pan — odpowiada fabry- 
kant — tylko to wskazywanie prawych 


Rópubliki.*) 
i łewych zakrętów pozostało mi z same 
chodu, 

Podczas gdy w bra konfekcyjnej 
bądź cobądż jeszcze dokonywane cą 


tranzakcje, a w obrocie detalicznym pe 
cą ludzie gotówką, oświadczają jubile 
rzy, że w ich sklepach wogóle niema śla 
du kupujących, 

Jeden z największych jubilerów, po- 
siadający najpiekniejszy sklep w mieś 
cie, zwierzał mi się, że przechodzą dnie 
gdy ma on 10 marek wpływów kaso- 


wych 

Wprawdzie co chwilę wchodzą lua 
dzie do sklepu, ale są to niemal bez wy- 
jątku tacy, którzy chcą sprzedać jakiś 
klejnocik 

Salonom sztuki nie powodzi się les 
piej, Stosunkowo niezłe obroty robią 
wielkie domy towarowe, ale i tutaj po- 
pyt ogranicza się wyłącznie do tanich 
artykułów masowych. 

zultaty ostatnich licytacji przed 

miotów sztuki były tak pomyślne, że 
powierzchowny sąd mógł doprowadzić 
do całkiem fałszywych wniosków, Oka- 
zaje się jednak, że wysokie ceny, które 
płacono, ofiarowali wyłącznie pośredni- 
cy w imieniu zagranicznych zbieraczy.. 


Krajowi zbieracze nie mogli niema! 


nic kupić. 
Z tych samych względów drobniej- 


sze licytacje, które nie odgrywają roli w. 


międzynarodowym handlu przedmiotam* 


sztuki, kończą się przeważnie komplet- | 


nem fiaskiem, czego najlepszym dowo: 
dem jest fakt, że jeden z właścicieli zna 
tre nie każą długo na siebie czekać, 
sobie ostatrto ogłosić upadłość, 

Jest to wprawdzie pierwsza upad 
łość w tej dziedzinie życia gospodarcze” 
go, ale nie ulega wątpliwości, że następ- 
nie nie każą dugo na siebie czekać., 

Na pobojowisku ciężkiej. wałki gos- 
podarczej o byt przedsiębiorstw codzier 
nie padają nowe trupy! Józef L, 


Frakcja polska w sejmie litewskim, 


Kowno, 19 stycznia. 
Poseł polski na sejm litewski, Lutyk, 
w wywiadzie prasowym oświadczył, że 
w przyszłym sejmie litewskim irakcja 
polską będzie w dalszym ciągu prowa- 
dziła walkę przeciwko prześladowaniu 
mmicejszości narodowych łącznie z inny- 


rzeważnie nie są jeszcze |nij przedstawjciełami mniejszości. Wi- 


zapłacone, a więc nie są jego własnoś- |doki powodzenia w akcji wyborczej do 
i przyszłego sejmu litewskiego zależne 


cia, 


będą od planowanych poprawek do or- - 


dynacji wyborczej. 


Poprawki te, jak stwierdził poseł Lu- | 


tyk, sprzeciwiają się konstytucji 4 skie- 
rowańe są przeciwko mniejszościom na< 
rodowym. Przy wyborach zamierzają 
polacy utworzyć tylko blok mniejszość: 
narodowych. Są jednak przeciwnikamt 
tworzenia zjednoczonej listy wyborczej 
tychże mniejszości. 


2 a 
Spy" 


jących momen 


PONADTO 


Pocz. o godz. 4.30. 


Nie płacą 
starych długów i nie wyku- 
pują protestów. 


W ostatnim tygodniu na łódzkim 
rynku włókienniczym wytworzyły się 


wyjątkowo niepożądane stosunki, któ- 


re niestety świadczą, że od czasu ma-| 


sowych złośliwych unadłości krajowej 
klijenteli, której epilogiem była afera 
rzeszowska, etyka kupiecka się nie po 
prawiła. ; 

Tym razem rozchodzi się o to, że 
cały szereg prowincjonalnych odbior- 
ców, których firmy znane są już od 
dłuższego czasu, jako niewypłacalne, 
skupują w Łodzi za gotówkę manufak- 
ture, jednocześnie uchylają się od wy- 
wiązywania się ze swych zobowiązań. 

Najważniejszą jest jednak w tych sto 
sunkach okoliczność, że szereg łódz- 
kich hurtowni wbrew wszelkiej logice 
sprzedaje klijenteli tego pokroju towa- 
ry, udzielając jej nawet kredytów. 

a i 

Biuro ochrony kredytu przy stowa- 
rzyszeniu kupców m. Łodzi (Piotrkow- 
ska 73) informuje nas o zawieszeniu wy 
płat zobowiązań z rachuków otwartych 
przez Sp. Akc. Jakób Szeps. 

W Aleksandrowie - Kujawskim nie 


płaci protestów firma A. Bursztyn. ł 


W Wilnie nie wykupuje protestó 
firma włókienicza B-ci Pińskich, 


w Przemyślu nie wykupuje weksli 


prolongowanych firma B-cia Assler. 
w Krakowie nie płaci 


** 
LU 


Poniżej podajemy wykaz krajowych 
które dokonywu- 
zakupów i nie wykupują 


firm włókienniczych, 
ją w Łodzi 
własnych weksli. 


Dane te opieramy na 


8581/73): 
w Równem: Szymon Braker, 
w Wilnie: Sz. Jankielewicz, 
w Ożarowie: Kalman Birencwajy, 
Nie wykupują protestów: 
w Białymstoku: Gralek i Neuman. 
Wie wykupuio 
w Białymstoku: Jakób Barchat, 
w Zawierciu; Gralek i Neuman, 
w Kielcach: Abram Gertler. 
w . Chełmie: Natan Łask. 
' honorują weksli spri 
ny A 
w Liszniłowicach: 
w Lublinie: 
w Lublinie 
Wagńle 
mo zwiekszył się napłvw do Łodzi pro: 
testów. 


Akiwa 5ojier. 


BRóruch Hersz Siuzer. 


ja PUC 


Od 4.30—5.30 na seans kinemato 
graficznycena wszystkich miejsc 


protestów 
weksli prolongowanych Salomon Dym. 


informacjach 
binra ochrony kredytu przy stowarży- 
czeniu kupców m. Łodzi (Piotrkowska 


własnych protestów: 


iongowa- 


Szmuł Mundsztykmacher 


stwierdzić można, że ostat- 


„I USTROWANA REPUBLIK; _ 


s 


NU 


Kino-Teatr CASINO 


Wirująca piramida saiklicaslalo cych tancerek | 
—jest jednym z wielu pomysłowych tricków reżysersk ch | 


Kto nie widział jeszcze, musi zobaczyć — Zaka film z życia wielkomiejskich donżuanow p. t, E 


CZY WARTO KOCHAC? 


Najpiękniejsze kobiety świała 
występują w tym fascynującym obrazie, pełnym wzrusza- | 


Eześć Artystyczna: 


za Miny Pawliszezewel I Feliksa Panella sE 


Muość me zna przeszkód. 
—Ą 


any. przemysłowe ód: zie wyni, 


by poślubić miłą sercu wybrankę. 
„Operacja odbędzie się w Krakowie. 


W łódzkich sferach handlowo - prze 
mysłowych niemałą sensację wywoła- 
ło projektowane małżeństwo znanego 
przemysłowca  łódzkiewo, pana R. 
ewangielika z ubogą wdowa, żydówką 
38-letnią p. KI. 

Pan R., zamożny przemysłowiec 
łódzki. od dłuższego już czasu prowa- 
dzi interesy handlowe z jediiym z mici- 
scowych kupców. panem W. zamieszka 
tym przy ulicy Kilińskiero 163. w mie 


„Pan R. zapalał głębszem uczuciem; 
do ubogiej wdowy i któregoś dnia 
poprosił ją o rękę. 


Pani KI. jako warunek” zawarcia 
małżeństwa, postawiła 


przeiście pana R. na judaizm, 
Pan R. zgodził się na to i 


w tych dniach ma zamiar przyjać 
judaizm 


szkaniu którego w charakterze gospo-|u rabina w Krakowie. 


dyni przebywa 
39-letnia pani KI. 


Szczegóły tego sensacyjnego  miał- 
żeństwa, które żywo komentowane 


z Noworadomska, wraz ze swą dzie- jest obecnie w szerokich kołach łódz- 


więcioletnią córeczką. 


Szkuneęr rybacki 


Połów ryb przy 25 stopniach mrozu, 


kich poda dzisiejszy „Express™. 
ENET OE CNRO 


„Suri wpłynał w tych dniach do portu w Bostonie 
kompletnie zlolowaciały, ale obładowany olbrzymią llością ryb 


| Bogata kier obrazu, cudowne zdjęcia z Nizzy, 
Monte:Cailo i Riviery — wzbudzają szczery zachwyt 


Benedykta Hort. 


I. Kat i grzesznica — (muz. Rachmaninowa) wyk. Mina Pawliztzewa i Feliks Pameli 
I. Aktualne piosenki i satyra — odśpiewa Benedykt Hertz 
Ii. Zemsta Cowboy'a — (muz. Pucciniego) wyk. Feliks Parnell 


IV.Mowa posła Wierciołka przeciw nagości — wypowie Benedykt Hertz 
V. Kocha -nie kocha — (muz. Chopina) wyk. Ņina Pawliszczewa | 


zł. 1. 


Orkiestra symfoniczna pod dyr. L. KANTORA. 


f 


wśród publiczności. 


PONADTO 
NUSET 


Feliks Parnell 


Sala ogrzewana; 


TEATR MIEJSKI; 
Dziś, promiera rozgłośiego dramatu histó- 


rycznego Bernarda Shaw, w przękładzie Floria+ 
na Sobieniewskiego „Święta Joanna” 
z udziałem Marii Maliekiel w roli tWłułowej.-«- 

Reżyserja: Jana Kochanowicza. Dekoracje we 
dług szkiców art. mal. Stanisława Śliwińskiego 
z Teatru ‘Polskiego w Warszawie; kostiumy 
prof. Karola Frycza. "W ważniejszych rolach 
PACH: Białoszczyński, Fabisiak, Krzemieński, 
Przystański, Ryszkowski, SE Szy- 
mański, Woskowski, Wroński, Żeroms ki, i 

Jutro powtórzenie dzisiejszej peemjery, 


JESZCZE DWA PRZEDSTAWIENIA 
„ŚWITU, DNIA I NOCY“. . 
Wobec wyjątkowego powodzenia, , iakiem 
cieszy się na naszej scenie przemiły, wiośniany 


„Świt, dzień I noc”, odegrany dotychczas w ide , 


alnem wykonaniu Marji Malickiej 1 Aleksandra 
Węzierko, dziesięć razy przy wyprzedanej dc 
ostatniego miejsca sali, dyrekcja teatru miej. 
skiego uzyskała od dyrekcji teatru polskiego w 
Warszawie prolongatę występów świetnego ar: 
tysty i. reżysera tego teatru Aleksandra Wę- 
gierko jeszcze na dwa wieczory: na piątek naj: 
bliższy oraz środę przyszłego tygodnia. 

Na obydwa. te przedstawienia kasa w Grand 


 |Hotelu sprzedaje już bilety. 


Kupony zniżkowe ważne. b: 


„KRZYŻACY* W TEATRZE POPULARNYM: 
W ciągu! całego tygodnia „Bleżącego Teatr 
Ania wystawia głośną sztukę p.t. „Krzy: 
40y'. , 
Pozatem w środę, 27 stycznia ANEN 6 godz. 
4-teli s geaine praedsrawienie dla. „młodzieży 
szkoinek ; 


ODCZYTY w o GALERJI SZTUKI 
W sobotę. o godz. 8 wiecz. artysta-malarz 


Wilhelm Wachtel w wykładzie, YUAN, 


„Palestyna przez pryzmat duszy artysty“, o 
wie o swych wrażeniach z ostatniej podr a 
na: Wschód. llnstracją odczytów będzie jego 
zbiorowa wystawa, którą obiaśni swemi cet: 
nemi uwagami: . 

W niedzielę, dnia 24 b. m. o godz. 8 ej wic: 
czór, znany krytyk literacki dr. Willielm taliek 
wygłost odczyt p. t „Święta: Joannat— Bernar- 
da Shawa. Po odczycie przewidziana jest dys- 
kusja. Odczyt, ze względu na wystawienie sztu- 
ki w teatrze miejskim, zainteresować musi mi: 
łośników teatru. 

Bilety+w ccnie 1 zł. i 1.50 do nabycia w "ti 
mie: „M. Berman“ — Piotrkowska 53, oraz w- 
kasie miejskiej galerii sztuki, 


ATE R, 


— „Dziś kochać, flirtować, 


jut=o7,, Co będzie jutro?” 


Aandlorz 2 Ony'erdómi 


($t. Jos — 


tańczyć, o 
śmiać się, stroić się i bawić — — — ale | 


] | i 


iademoto aerate 


aan | 1215 Fabiana B SM, 


"TYCZEN iure Agmeszki 
wścnod słonca « g /736 
» „achod o o 1558 


Wsch księżyca « gu 10,44 
zachod o © 21 20 

drugosc dnia /,11. > 
Przybyło dnia œ 0.45 


SRODA,“ 


Nominacia. 


P. Stefan Jarzębski, sędzia sądu okrę | 


gowego, mianowany został notarjtszem 
przy wydziale hypotecznym SĄdU okrę- 
towego w Łodzi. 


anawa m me 


6 adresów dla BEZTO- 
hoinych. - 
Gdzie obecnie wydawany 
jest węg:elł | 
Węciel dła bezrobotnych wydaje się 
w uastępiujących składach: ` ` 
1) w składzie magistrackim przy úl. 


(Węglowej 3, was Ą 
'2) w skadzie firmy „J. K, Poznański” 


rzego, 
| 3) w składzie firmy „Scheibler | Groh 
man” przy ul. Przędzalnianej nr. 60, 

4) w składzie firmy „Scheibler 1 Groh 
man“ przy ul. Emilii róg Kilińskiego, 

5) w składzie firmy „Rowiński* — 
stacja kolejowa Chojny, 

16) w składzie firmy „Stefan“ — sta- 


yt. 


cja kolejowa Karolew. 


Tępienie brudów. 
Kary za antysanitarny 
stan pośesn i przedsię- 

| _ biorstw, 


Komisarjat rządu na m, Łódź zawia- 
damił magistrat, iż na wniosek wydzia- 


łu zdrowotności publicznej, w drodze 
administracyjnej zostali ukarani: Born 
|. sztajn Lejzor,. Główna*6, na zł. 20.—, 
Budziński Józei, Składowa 16 na 10 zł. 
<- za antysanitarny stan posesji. Bed 
(ar Alfred, Fabryczna 9. na 20 zł. za 
antysanitarne utrzymanie sklepu oraz 
Aizenberg Abram, Nowo-Targowa 9, na 
30 zł. za antysanitarne utrzymywanie fa 
bryki wody sądowej. 


Przed dzisiejszą 
premierą 


Bernarda Shawa ;Święta Joanna‘ 
bo owniczka i męczennica ludu, 
zwiastunka Bożej sprawiedii- 
0,1 wbści na ziemi. > 
Bernard Shaw, paradoksista, djalek- 
tyk, ironista, sceptyk, duch przeczenia, 
pogromca geniuszów i bohaterów roz- 
prawia się W Swym wyczerpującym 
wstępie do „SW my” 
wym sobie temperamentem i talentem 
z wszystkiemi wybitnemi autorami, któ 
rzy kiedykolwiek © Św. Joannie pisali. 
Wierzy bowiem wiezłomnie, że. ta 
wiejska dziewczyna z Pod Wogezów u- 
rodziła: się „do kierowania ludźmi: że 
„była geniuszem i Świcta”, przyznaje 
jej niezwykłą potęgę umysłu, pasuje ją 


na „pierwszą męczennicę protestantyz-. 


mu, oraz na jedną z pierwszych apostó- 
| łek nacjonalizmu”. LUR 
"Porównywa Joannę do Sokratesa, 
przeciwstawia Napoleonow $ 
Ten przekorny czlłoweik nie czyni te- 
7 go dla tej racji, bo Joanna d'Arc nie by- 


ła angielką, ale dlatego, Że umysł jego 
istotnie olśniła ta: dziewczyna, spalona. 


w 1431 r., przywrócona do czci w 25 lat 


a w 1920 r. za świętą. 


Pal A 


1 


jego dramatu do Joanny: 
pół godziny by cię spalić", 
stuleci trzeba było dla 
twa. twej prawdzie”. 


stała na własne żądanie zwolniona. 
i przy ul. Ogrodwej róg Cmentarnej i Je-|- 


w arkuszu wpływów dziennych, 
~ |wadzonym przez. Widawską. 


{ska dnia 20 ilstopada 1924 r., na sumę 


|dyrektora P. A. S. T. p. Jana Uleyskie- 


Świętej Joanny“ z właści- f 


|rol VII. A wojsko jego w wojnie z angli 


później, zaś w. 20 wieku uznana zrazu 
za czcigodną, potem za błogosławioną, 


Z przekąsem mówi ktoś w, epilogu |. 
„Starczyło i m 
„zaś. pięciu rychło zmiarkują, że bój się toczy poto, 
dania świadec- 


Shaw opiera się na dokumentach i do 


m 


Tiemie manię dali P.L 


Arkusze i kwitarjusze gnęły w sposób całkiem niewyjaśniony. | 
Pani Widawska ma dobre serduszko i „pożyczała” — mie swoje. 
w pieniądze koleżankom, a nawet kierownikowi. | 


| Sad skazał tekkomyśtną niewiastę na 6 miesięcy więzienia. © 


Od roku 1923 w łódzkim oddziale 
polskiej akcyjnej spółki telefonicznej, za 
trudniona była w charakterze kasjerki, 
Ksawera Widawska lat 24. 

Do obowiązków jei należało przyj- 
mowanie wpłat od abonentów i prowa- 
dzenie podręcznej rachunkowości. która 
polegała na wnoszeniu otrzymanych 
sum do kwitariusza, składającego się z 
dwuch odcinków. 

Jeden z nich otrzymywał płatnik- 
abonent, drugi wędrował do buchalterji. 

Pozatem, do bowiązków Widawskiej 
należało 
zapisywanie każdej sumy do specjalne- 
go arkusza wpływów dziennych. 
W końcu roku 1924, Widawska zo- 


I ISTROWANA REPUBLIKA* - 


me 0 m am 


Okazało się, że odcinków tych było 
36. podpisanych przez Widawską, na 
ogólną sumę 7.798 zł. 80 gr., podczas 
gdy w książce kasowej, prowadzonej 
przez urzędniczkę Eugenię Drymer, fi- 
gurowała, jako wpływ z dnia 31 grud- 
nia suma 3.467 zł. 35 gr., czyli 


o 4.331 zł. 31 gr. mniel 


Jednocześnie Myszkorowski stwier- 
dził, że w niewytłumaczony sposób 


zginął z archiwum arkusz kasowy z 
tego dnia. 


Jak wynika z zeznań p. Myszkorow 
skiego, Widawska, już po zwolnieniu, 
pracowałą przez parę dni stycznia 1925 
roku z własnej woli w biurze i według 
wszelkiego prawdopodobieństwa 


zniszczyła w tym czasie arkusz kasowy 
z dma 31 grudnia 1924 r., 
by tym sposobem utrudnić wykrycie jej 
nadużyć. 
Widawska do winy nie przyznała się 
tłumacząc się, iż wprawdzie, do kasy 
sumy tej nie wniosła, ale 


pieniadze te doręczyła urzędniczce Ma- 
rii Michatkiewiczównie I kierownikowt 
Myszkorowskiemu, 


czemu jednak ci stanowczo zaprzeczają. 


Sprawę tę rozważał w dniu wczoraj- 
szym sąd okręgowy pod przewodnic- 
twem sędziego Kozłowskiego, w asy- 
stencji sędziów Zienkiewicza i Karpo- 
wicza, 

Oskarża prokurator Feliks Fajt, obro 
nę wnosi mec. Stefan Kobyliński, akcję 
cywilną w sumie 4.942 zł. 40 gr. popiera 
mecenas Menasse. 

Oskarżona, młoda, przystojna bru- 
netka, lat 24, średniego wzrostu, w ele- 
ganckim kapelusiku i pluszowem palcie, 
robi bardzo dodatnie wrażenie. ` 
* Przez cały czas stoi twarzą do pu- 
bliczności, co kilka minut pije wodę. 

Do winy nie przyznaje się, twierdząc 
Że część pieniędzy, w sumie 600 złotych 
pożyczyła koleżance biurowej na meble 


Sąd przystępuje do badania świad- 
ków; Michałkiewiczówny i Myszkorow 


Mec. Kobyliński wnosi o zaprzysię: | 
żenie świadków. 
Prokurator i mec. Menasse sprzecie | 
wiają się temu. | 
Sąd po naradzie, postanawia świąd: 1 
ków zaprzysiąc, | 
Podczas zeznań Myszkorowskiego, 
oskarżona mdleje, | 
Sąd zarządza przerwę. Woźny cuci 
Widawską. ` 
Po przerwie następuje dalsze przes 
słuchanie świadków, poczem następuje. 
przemówienie prokuratora Feliksa Faj- 
ta, który popiera akt oskarżenia w całej | 
rozciągłości prosząc o surowe ukaranie 
Widawskiej. N 
Obrońca oskarżonej, mec. Kobyilú=« | 
ski. prosi o łagodny wymiar kary zj 
względu na brak wybitnych cech przes/ 
stępstwa I — na to, że 4 
oskarżona ma małe, 6-0 miesięczne | 
dziecko. "10 
Zastępca P. A. S. T. adw. Menasse, 
popierając powództwo cywilne, przys | 
łączył się do wniosku oskarżyciela pu- | 
blicznego i podkreślił, że chytrze skon- 
struowana obrona oskarżonej, która | 
miast przyznać się do winy. zwailła ją 
na swych przełożonych, rozbiła się a. 
mur ścisłych wywodów świadków o=. 
skarżenia. l 
Przechodząc do porządku dziennego 
nad orzeczeniem o karze, prosi o uzna- 
nie winy oskarżonej. | 
Sąd po naradzie, o godz. 6-ci popoł, | 
wydał wyrok, mocą którego Ksawera | 
Widawska została skazana na 6 mięsię= 
cy więzienia. fi 
Akcję cywilną w sumie 610 zł. 96 gr. 
przysądzić na rzecz powoda. í 
Środek zapobiegawczy zostawić w. 
mocy. As. | 
[AD DENEA Ena ERAN aara S Oi 
— Kpię z nich wszystkich., Cóż 
mnie to obchodzi?., Dla mnie skromna. 
kobieta ma tylko wartość o tyle, o ile 
udaje nieświadomość w świadomym ce“ 
lu..*, 


W kilka miesięcy po tym fakcie, kle- 
rownik biura P. A. S. T., p. Eugeniusz 
Myszkorowski. kontrolując księgę abo- 
nentów, zwrócił uwagę na 


niewyraźnie wpisaną sumę, 
dotyczącą wpłaty, uskutecznionej przez 
magistrat i stwierdził, że 
pozycja ta wogóle nie figuruje. 
pro-, 


Jak się okazało. wydział gospodar- 
czy magistratu, posiadał 
pokwitowanie, wydane przez Widaw= 


610 zł. 95 gr. 
Wezwana Widawska, w obecności 


go i kierownika Myszkorowskiego 
- przyznała się, że sumę powyższą 
otrzymała 

i do kasy jej nie wniosła, przyczem zo- 

Łowiszajć się w najkrótszym czasie stt- 

mę tę zwrócić, 

"W Kilka dni potem, przeprowadzona 

rewizja rachunkowości za rok 1924, uja- 

wniła 

brak arkusza wpływów dziennych za 

dzień 31 grudnia 1924 r. 
Podejrzewając nowe uadużycia, p. 

Myszkorowski polecił wyszukać wszy- 

stkie odcinki pokwitowań z dnia 31 gru- 


„ład 2 imterńani” 


uważają za buntownicę przeciw przyro 
dzeniu, papieżowi, Bogu; że uchodzi za 
heretyczkę jak Hus i Wiklef, że wojują- 
cy kościół boi się jej herezji: „Zarażli- 
wa herezja tak, że jeśli jej nie wytrze- 
bić, nie wyciąć, nie wypalić w zarodku 
rozpleni się i jak czerw stoczy ciało 
ludzkości“. 
Shaw dowodzi, że kacerstwo trudno 
od świętości odróżnić. 
Ta „heretyczka”: po brawurowem 
zwycięstwie ukoronowała Delfina. 
e. K, t Przeczuwała uboga duchem, niepiś- 
W skarbie pustki. Na chwiejnym tro |mienna córa wieśniaków, że te cuda zła 
nie zasiada manekin Delfin. Duchowień- |mią jej siły. i 
stwo I magnaci brutalnie się z niego naij. Genialną, arcyteatralną jest scena są 
grywają; przeznawiają doń soczystym du kościelnego nad „kacerką”. 
językiem obozowym; wygrażają pię- Joanna pozornie ustępuje przemocy; 
Ściami; z majestatu jego robią pośmie- |groza stosu ją przeraża. Święci przy- 
wisko; sądzą i rządzą bezwzględnie ci|rzekli pieczę nad nią, ale gdy przyrze- 
rozpanoszeni królowie. czenia nie dotrzymitją, odwołuje Joan- 
Delfin ledwo żyje. Człowiek znudzo|na swą „herezję“ jakoby Boże głosy 
ny, zżarty spleenem, lękliwy i tchórzli- | słyszała... ij, 
wy, leniwy i wygodny, słaby i brzydki. Skoro jednak mimo to skazują ją na 
chwiejny i mierny, pouury i zgryźliwy, |dożywotnie więzienie (ileż w tem ironji 
spragniony spokoju, spłoszony wrzawą |śhawowskiej?) uświadamia sobie, że rodzenia; ona odrodziła się przez cieri 
wojenną — oto Delfin, późniejszy Ka- |Bóg poprzez ogień jej iść ku Sobie każe |pienia narodu, które w siebie wciłonęł) 
i Joanna podtrzymuje swą  „herezię”. | Dlatego ma widzenia świętych i boź 
|Palące słowa rzuca  oskarżycielom Es głosy. Staje się „44“ narodu tra | 
| 


cielnych; wiarę, ekstazę i 


Jednocześnie w polityce chaos—woj skromnej dziewczyny — a 
g 


na wszystkich przeciw wszystkim. 
W ten sposób dochodzimy do podło- 
ża gigantycznego dramatu Shawa. 
Francja pogrążona w potopie klęsk. 
Grom po gromie pada na tę krainę, któ- 
rej zdaje się nię'i nikt uratować nie mo- 


(lubo szczeremu) wysokiego kleru. | 

Wypłynęła wśród walk dwu potęg | 
Kościoła i Państwa, a walki te ją star 

Rozumiała lud i naród, prawdę i pa” 
trjotyzm, przeniknęła Bożą wolę. ` 

Ta wieśniaczka w ubiorzę rycer a | 
która wyzbyła się kobiecości, by by 
hetmanem narodu, miała w sobie zby 
wiele ognia niebieskiego, by ludzie zro 
śli z ziemią, zrozwnieć ją mogli. 

Czuła się i czuć się musiała zawsz. 
samotną. 

„Samotność mędrców mistrzyni”. || 

W saniotności wdzierali się na szcz 
ty, gdzie „graniczy Stwórca i natura 
św. Joanna, Konrad, król Duch, Hamle 
Faust, byronowski Kain, haúptmano ga 
ski mistrz Henryk... 


Cierpiała. Cierpienie prowadzi do of 
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kami do cna wyczerpane. fot 
Takie jest ponure tło, które jasnym 
blaskiem rozwidnić ma świetlana po- 
stać świętej Joanny, której obiawiono 
tajemnicę klęsk. W dzwonach kościel- 
nych słyszy głosy świętych. . 
„Biją naszych, bo naszym jeno o ca- 
łą skórę idzie". „Pod moją wodzą 


Shaw przez usta Joanny: „Wyście nie |cuskieo. w) 
godni, bym wpośród was żyła”. Tę cierpiętniczkę i samotnicę, tę kc | 
A w epilogu rożgrywającym się po |bietę z gołębią duszą i stalowem rami 
jej beatyfikacji w r. 1920 stwierdza jniem. zrozumiał jeno prosty żołnierz. | 
Shaw, że gdyby odżyła, spalonoby ją Z dramatu Bernarda Shawa przebi 
ponownie, bo tu na ziemi niema miejsca |tedy myśl. że nie wielmoże świat zba | 
dla świętych... wią, ale maluczcy, których promien) 
Nikt nie dorósł do tych wyżyn, by ja 'przedstawicielką i płomiennym obrońe 
rozumieć, nikt nie jest godny jej przyjąć |przeciw uciskowi możnych tego świa 
i sztuka kończy się gorzkiem pytaniem |Jest święta Joanna, bojowniczka i mę 
świętej Joanny do Boga: „Pókiż nam iczennica ludu, świadoma swego posła” 


by się Boża wola na francuskiej ziemi 
ziściła”. b 
Te słowa obeimują całe posłanictwo 


w kladnych studjach epoki 'schyłku  Śre- |Joanny, którą Niebo powołało do zwy- czekać, aż świat godnym sig, stanie na |nictwa, twarda i nieugięta w swych 
r dniowiecza, i trudno się oprzeć jego wie |! ięskiego pochodu na wroga i do osadze |świętych Twoici: przyjęcie?! stanowieniaci, a jednak najprawdzów 
z | rze. „nia na tronie francuskim Delfina. Joanna urasta do rozmiarów anioła sza z ducha siostra na/pokorniejszego > 
| i A lata wystąpienia św. Joanny to uż Te sda że nazwa czarownicy, czy bożego. Zwycięża cudem; drażni tem pokornych, świętero Franciszka z ASM 


czasy wczesnego renesansu. gdy ksią- 


„wieueiysdrzęczy dosia jej ucha, że ia (ambicje wielkich i możnych — a tego ci ,żu. 


Dr. Wilhelm Faltek 
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EYER WRA WESA 2a TEL: 


Dziś wielka AN T amira JE 
w REDUTA Site. 
CHARLIE CHAPLIN 


w najstypniajęzyra filmie świata 


czego A z A | s 
upragnieniem Lon- p X EI NATA 'H który od szeregi A 
dyn, Berlini Wiedeń! i 6 665 | s miesięcy jest: na us- ; i 


tach prasy całego | KK 


co od szeregu mie- É B ŚR, E A opea _ świata!! 


Bięcy jest najesnpa js i WSH g Só Wesoły dramat i " Ea 
a ROLNO i Pa. ń ý | PoS | CB i tragiczna komedja! j 


ORACZKA ZŁOTA 


10-cio aktowym wesołym dramacie produkcji 1926 r. 
Orgia śmiechu i łez!! Obraz włas „HYNOR* LTD LONDON; 


Dziś premjera! |RARZZSTPR| Dzis premjera! 


MOTTO: „Życie ludzkości jest tańcem | 0 ARTA KRA YE MOTTO: nŻycie ludzkości lest tańcem 
wokół złotego cielca.* PE A: Udy * s wokół wofago <ielca*, . 


i 


wraz z najwybitniejszymi artystami 


Rieman, Runicz i Steinriick 


w 8-io aKtowym wspaniałym dramacie o wczakttu, złocie i szubienicy p. t. 


„PP ryty wt" NTA DETA TY AS 


Nieudolność i lekkomyślność rządzą nami! 


| Oszczędność Kosztem chorych dzieci! 


Oto jest najnowszy „kwiatek“ z zaśmieconego ogródka magistrackiego. 


Wyrządzacie krzywdę nie fylko miasfu, ale k 


|, Samorząd łódzki nie stanął na wyso- 
Jkośe: z4dań, dyktowanych nieubłaganie 
| |yvmaga:::smi ciężkie( nad vvaz chwili 
| obecnej — nawet nie uczynił najmniej- 
szego wysiłku. aby przynajmniej pozor- 
Jnie vstosunsówać się do tych wymagań. 
|: I nie ulega najmniejszej wątpliwości, 
iż gdyby aies kompetencji samorządu 
łódzkiego był szerszy, gdyby nie było 
od bokiem urzędu wojewódzkiego. do 
którego zawsze kłoś usłużny skieruje fa 
f le rözgoryczėnia, į zniecierpliwienia, pły 
mące w kierunku magistratu, to grubo 
jsmutniej wyglądzłaby chwilowa sytua- 
| ja w nasze” mieście, 
l PA aoaia zacyłować jeden przyk- 
ita [I jA 
| Magistrat zatrudniał w lecie i jeste- 
nią kilka tysięcy sezonowych robotni- 
ków, wobec których na piśmie zobowią- 
zał się, iż 
na własny koszt ubie leczy ich na wy- 
jpadek ` *zrobocią i za eczy im e$- 
jzystencję w czasie „matrwego sezony", 
| Przyszja późna jesień — część fundu 
lszów kanalizacyjnych, przeznaczona na 
| |zekończenia *ocznęgo okres robót, ii- 
tonęła w budżecie magistrackiny i. trzeba 
było beznlanowo likwidować roboty ka 
| Jualizacyjne, ABE 
i niewiele patrzeć na straty, byle prędzej, 
/bo nie było już Ra wczorajsze wypłaty, 
© W ciągu krótkiego czasu zwolniono 
ERR i obotników sezonowych, Ro 
lbotnicy noëzęli się upominać o spełnie- 


lnie obietnicy i załatwienie sprawy wy- 


płaty zapomóg, 
Najpierw zbywano ich byle czem, 
prezwlekaiąc sprawę z dnia na dzień i 


dni gi rat był al owa; 
a i 


A. gdy cierpliwość robotników śię wy- 
pah skierowano ich do wojewódz- | 


twa, aiin 
| Wizyta miejskich robotników pod | 
gmachem województwa stała się pierw- l 
szą w Łodzi demonstracją bezrobctnych 
Iw: czasie której musiała interwenjować 
policja — a prawnicy magistraccy naiw 
_ nie tłumaczył: się, że at, 
o.przyrzeczeniu, danem robotnikom a 


| stwierdzorem isami , prezydenta 
Jmfasta į dyrektora zarządu głównego, 
zapomiiieli, 


j ; 1 ? 4% 1407 i 
| Zgroza przejmuje na samą myśl, cg- 
b "Ko było, gdyby. Gi w rękach roboj- 
|niezegó" samorządu robotniczego mia- 
sla spoczywała [roska o bezrbotnych, 
| Lnapróżno łamałby sobie każdy gło. 
wę, chcąc znaleźć jakietakie wytłumacze 
|  mstępowania samorządu, nie odkry 
ŻĘ. TA E MA- 
N UDOLNOŚCI, A 
oś 1. LEKKOMYŚLNO- 


| « zdających sobie sprawy ani z 
| zar.resu obowiąślóów, re aż zbył o- 
| cbotnie przyjęli. ani z odpowiedzialnoś- 
|a wobec społeczeństwa, któremu zosta 
li przez przypadek narzuceni, 

. Nie zdradzają nawet tego, co zatzu- 
| ceją im ludzie o szybkich, ale powierz- 
| ae toż sądach: gorliwości partyjnej 
| — bo 

| CI LUDZIE GRZE 

| KŁADĄ SWOJE S 


I NA ŁOPATKI 
ONNICTWA, 


ego i wszystkich. najdalej 


a . powagi sytuacji i 
| chęci przyczynienia się do AST N 
| drodze rozsądnego i wydatnego ogtani- 
czenia wydatków, same wystawiły sze- 
|ześ  postujatów  oszczędnościowych i 
dość energicznie domagają się wzięcia 
ch pod uwagę, 
Między innymi wysunięty 
przez wojewodę łódzkiego 
projekt zniesienia stanowisk płatnych 
tawników w wydziałach magistrackich, 


został 


Ławnicy kosztują magistrat około 
180 tysięcy złotych rocznie. a pożytek z 
nich żaden, szkoda zaś, w postaci wno- 
szenia polityki do toku urzędowania w 
magistracie, olbrzymia, 

Mówimy „do toku urzędowania” dla 
odróżnienia od wprowadzenia polityki 
o samorządu wogóle, —: 

Samorząd jak: taki jest instytucją wybi 
tnie polityczna ; polityką Magik 
nie razi, 
raczej raziłby w dzisiejszych czasach jej 
rak. Ale wprowadzenie polityki do te- 
chniki urzędowania magistratu — to 
sprawa zupełnie inna — naganna i szko 

wa, 

Każdy wydział magistracki posiada 
ua czele urzędnika, który kieruje spra- 
wami wydziału i przygotowuje referaty 
na posiedzenia magistratu, 
ieprezentanter wydziału na 


ompromifujecie nawef własne stronnictwa. 


miejskiej ; wobec rady miejskiej za wy-| polityki, bo pierwszyby na własnej skó: 


dział odpowiedzialnym. Ale skórka nie 
warta wyprawy. 


Jest przecież jeszcze i delegacja ra- 
dziecka przy każdym wydziale — 


POCÓŻ WIĘC TA KOSZTOWNA PŁA 
TNA REPREZENTACJA? 


Urzędnik kierownik wydziału winien 
ponosić odpowiedzialność wobec magi- 
stratu, a magistrat wobec rady miejskie: 


A jeśli już z innych względów 

muszą bys w magistracie płatne stano- 
wiska członków partji rządzącej, 
to w takim razie niechaj zajmą stanowi- 
ska kierowników A rf a kierow- 
nicy urzędnicy niechaj będą zwolnieni. 
Wtedy przynajmniej taki Salisemny na- 


Ławnik jest|czelnik wydziału nie będzie miał czasu 
radzielrna uprawianie w biurach magistrackich 


Władze: municypalne w. Londynie starają się rozwiązać problemat ru- 


chu kołowego i 
na jazdę w jednym kierunku. 


ulicach w teu sposób, że na pewnych ulicach zezwalają tylko 


4 y 
KRKA VAZLPUNE TAT DR 


W biędnem kole kryzysu. 


= eamm (JL eaaa 


Nowa wielka redukcja 
2800 robotników pozostanie bez. pracy. 


i Jak się dowiadujemy z włarygodne- 
go 

wstrzymaniu redukcji w zakładach Szaj 
blera | Grohmana, 


redukcja ta zostaje bezwzględnie prze- 
prowadzona 


y trzech okresach, a mianowicie -= 
Pierwsza grupa w dniu 25 b. ia nastep 
a 6 lutego j ostatnia — 15 lułego — 
czyli, że | 


ogółem zredukowanych zostanie 2.568 
robotników 
wszystkich oddziałów, pozostude 
Przy pracy jedynie 7 tys, robotników, 
lecz fabryka czvnną będzie, nić jak do- 
tychczas na 2 zmiany, a tylko na iedną 
zmianę. 

W związku z tem udała się delega- 
cia robotników do dyrektora firmy p. 
Kokielego, z prośbą 0 zezwolenić na 
przeprowadzenia rejestracji zredukowa 
nych robotników "a terenie firmy, aby 


zaoszczędzić im oczekiwonia w bid- 
rach rejestracyjnych P. U. P. P 


Delegacja otrzymała cdpowiedź przy 
chylną i udała się do zarządu obwodo- 
wego funduszu bezrobocia, w celu przę 
prowadzenia odnośnych formalności, 

Tymczasem okazało się, że fundusz 
bezrobocia stara się już o lokal na tc- 
renie zakładów  szajblerowski na cele 
rejestracyjne, lecz firma nie chce ie 
zgodzić, wobec czego 


ódła, wbrew wiadomościom o 


s rraępakaki funduszu bezrobocia 
nie chce zezwolić na rejestracje zredu- 
kowanych robotników na terenie firmy 
aż do czasu załatwienia sprawy lokalu 
dla P. U. P. P. 


W sprawię powyższej adbędzie się 
konferencja pomiędzy zarządem fundu- 
szu bezrobocia, a zarządem firmy Szaj 
blera | Grohmaną i sprawa ta zostanie 
ostatecznie załatwiona. b. 

ELUEA TARAL E RTP PREZ WNYJ 


kontrola bezrobofnych 


zostanie przeprowadzona przez 
łódzki fundusz bezrobocia, 


Obwodowy fundusz bezrobocia w 
Łodzi otrzymał okólnik dyrekcji, która 
nakazuje przeprowadzić , jednorazową 
kontrolę uprawnień bezrobotnego do po 
bierania zasiłków. sA 

W tym celu miejscowe biuro obwo- 
dowuezo funduszu bezrobocia zaangażo- 
wato akoło 70 osób na przeciąg kilku ty 
godni, Pracować oni będą w charakte- 
rze kontrolerów. 

Kontrola obejmie nietylko miasto 
Łódź, lecz cały abwód łódzki, do które 
gu zaliczone są miasta Zgierz, Ozor- 
ków, Ruda Pabjanicka, Aleksandrów, 
Konstantynów i inńe. 

Czynności związane ze sprawdza- 
niem upraw ien bezrobotnych rozpocz- 
ną się z dniem dzisiejszym. 


‘z miejskich instytucji 


N 1 


rze odczuł skutki, 


Wobec ogólnego dzisiaj we wszyśi:- 


kich państwach europejskich dążenia 
do wykorzystywania w najszerszych 
granicach honorowych usług obywateli 
w administracji samorządowej, a nawe: 
państwowej, wniosek wojewody idzie 4 
duchem czasu i niema rzeczowego arg: 
mentu, który możnaby mu przeciwste: 
wić, 

Jeśli prezes rady miejskiej może ho- 
norowo pełnic rozległe swoje funkcje. 
wypływające z powierzonego mu stanć- 
wiska, dlaczego nie mógiby mo ho 
norowo pełnić swoich funkcji przewod- 
niczący delegacji wydziału magistrac- 
kiego, 

Odszkodowanie za udział w posie 
dzeniach magistrackich byłoby dosłate- 
tecznie sprawiedliwem  wynagrod7e- 
niem, 

Magistrat nie stara się też wyszukać 
argumentcw przeciw wnioskowi, w pe- 
wnych wypadkach zdradza pewien spry! 

i beznadziejnych spraw nie broni. 


| Obrał inną drogę.  Gorączkowo szuka 


sposobu robienia oszczędności, aby w 
chwili decydującej oświadczyć: zao- 
szczędziliśmy gdziejndziej więcej niż ko 
sztują ławnicy — wobec tego niema po 
trzeby odbierać im wyragrodzenia, 

Straszne jednak są te oszczędności, 
robione pod wpływem strachu przed u- 
traceniem pensji. Straszne í wołające o 
pomstę do nieba. 

Oszczędzać usiłuje się tam, gdzie mie 
sto nigdy dość dużo nie zrobi i gdzie z 
respektem zatrzymuje się czerwony 0- 
łówek najsroższego nawet dyktatora o- 
szczędnościowego, z respektem i posza 
nowaniem dla niedoli ludzkiej niezasły- 
żonej. 

Magistrat łódzki w furji oszczednoś- 
ciowej \ 
SKREŚLA WYDATKI NA LECZENIE | 

OPIEKĘ BIEDNEJ LUDNOŚCI, 


W szpitalu dla gruźlicznych dzieci znie 
siono kilkadziesiąt łóżek ze względów 
oszczędnościowych. Ponieważ niewielka 
pozostawiona reszta łóżek w połowie zs 
jęta jest przez dzieci miejskie, tj, dzieci 
dobroczynności. 
na półmiljonową ludność miasta, najbar 
dziej trapionego gruźlicą, 

pozostało zaledwie kilkanaście iżen. 


Gdzieindziej nawet w tych ciężkich cza 
sach myślanoby o budowie zakładów dla 
gruźlicznych dzieci, kosztem wyrzecze- 
nia się najdrobniejszego luksusu urzędo- 
wego, w Łodzi, i 
„ROBOTNICZY* "MAGISTRAT WY. 
ZUCA ZE SZPITALA *GRUŹLICZNE 
ROBOTNICZE DZIECI. 


Ręka aż drży, by wypisać na zakończe: 
nie znany wiecowy wysrzyknik, skiero 
wany pod adresem przeciwników. 
Podobne praktyki zamierza się sto- 
sować i już się nawęt stosuje i w innych 
szpitalach — jdtro może każą nięzamoż 
nym rodzinom, niemogącym płacić ko: 
szłów leczenia, 
zabierać ze szpitali do domów chorych 
na tylus głodowy, 
Wypadki bardzo. 
już były! 


zbliżone do tegu 


DAŃ PY UC ACZ h, PAS EAT, 


-— „Annetko, Annuś, droga moja Ar 
netko, czemu nic nie mówisz, czy mnie 
nie kochasz?!, | 

— „Kocham, Kocham — — ale w 
miłości bywają takie chwile, kiedy nie- 
ma czasu na rozmowę,, *, 


„Mandler z Amsterdam“ 
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Str. 8. 


i. 1. Senen Michałowski. 


Wczoraj, przed wieczorem, długotrwała cho- |P 
roba plerslowa przecięła pasmo dni Seweryne |ý 
Michałowskiezo, znanego artysty dramatyczne- 
zo | świetnego recytatora. 

Zmarły clcszył się zasłużonem  uzuaniem 
fak interpretator utworów satyrycznych i naj- 
nowszych poczji na scenkach „Mirażu”, „Czar- | KOADR Ś 
ego Kota“ w Warszawło, „Ula“ we Lwowie. | Panal 
„Batateli* w Krakowlo i t d. 

Trumnie zgasłego artysty towarzyszy Szcze 
ty żal szerokich kół publiczności, która go zna- 
la z występów, a zwłaszcza uaszcgo miasta, 
zadyż śp. Seweryn Michałowski był dzieckiem 
Łodzi, 

Zanim jutro poświęcimy Zmarłemu obszer- 
niejsze wspomnienie, dziś na tem miejscu wy- 
rażamy serdeczne współczucie  osłeroconej 
Matce- 

Cześć Jego pamięci! 


o czem 


Nie beda marznąć 


przed biurami funduszu bezros 
bocia. 


Miasto zostanie podzielone 
na ll rewirów. 


W dniu onegdajszym powrócił do 
Łodzi p. inspektor Kuliczkowski z War 
szawy, dokąd wyjechał, w sprawach o- 
kręgowego funduszu bezrobocia f pañ- 


"twowego urzędu pośrednictwa pracy. “ koleżanki 
Natychmiast po przyjeździe, zwróci 

Hemy się do p. inspektora z prośbą o po 

danie nam celu wyjazdu, jak również 0- układa rodzinie 


siągniętych wyników. 

— Pojechałem do Warszawy w spra 
wach czysto administracyjnych — za- 
czyna p. Kuliczkowski — szło mi miano 
wicie o to, że mamy w Łodzi niedosta= 
teczną ilość biur rejestracyjnych, dzięki 
czemu bezrobotni, przy rejestracji mu- 
szą wystawać godzinami w ogónku. 

Latem nie zwracaliśmy na to uwagi 
ale dziś, kilkugodzinne stanie na mrozie 
nie należy do przyjemności. 

Z drugiej strony w biurach naszych 
est nazbyt szczupły personel, co też w 
znacznym stopniu wpływa ujemnie na 
szybkie załatwienie interesantów. 

- W Warszawie konferowałem z dy- 
rektorem O. F. Bọ który zaakceptował 
w całej rozciągłości moję postulaty i 
przyrzekł mi, że sprawa będzie całkowi 
cie, podług mego projektu, załatwiona. 

Projekt ten polega na tem, że za- 
miast dotychczasowych 8 będzie teraz 
li biur rejestracyjnych. 

Pe rsonel biurowy zwiększy się o 30 
asób, które już są przyjęte (obecny per 
sonel wynosi prawie 150 osób). 

Z chwilą otrzymania pieniędzy z 
Warszawy wynajmę natychmiast trzy 
lokale na biura i wtedy rejestracja bez- 
robotnych będzie się odbywała w szyb 
kiem tempie, tak, żeby już nikt nie po- 
trzebował narzekać, że musi godzinami 
na mrozie wystawać. w. 


odciążenia lecznicy na Bałutach. 


tu kupna, właściciel domu domagał się 


Postulaty inwalidów 
pracy 


będą przedmiotem konferencji 
w województwie. 


Onegdaj urząd wojewódzki nadesłał 
zentrali związku inwalidów pracy pis 
mo, wzywające do delegowania przed- 
stawiciela związku na konferencje, zwo 
lana przez województwo na dzień 23 
b, m. w sprawie doraźnej pomocy rza- 
dowej dla inwalidów pracy. 

Zarząd związku postanowił wydele- 
gować sekretarza związku p. Warsztac 
kiego, który zreferuje sprawę postula- 
tów inwalidów pracy. b. 


Władze policyjne w Łodzi wielokrot 
nie otrzymywały doniesienia na jakąś 
sprytną ószustkę, która 

podawała się za żóne kapitana w. p. 
i okradała-w sprytny sposób wyż- 
szych oficerów garnizonu. łódzkiczo. 

Wszelkie poszukiwania były uirud- 
nione, gdyż oszustka 

zmieniała czesto nazwisko, 
raz nazywała się Skarczewską, następ 
nie Moterko, Śliwińska ltd., ale zawsze 
występowała jako pani kapitanowa. 

dy w Łodzi policia zajęła sie jel 
osobą i stwierdziła, iż nazywa się Wa- 
lerią Kostrzewska. sprytna oszistka 

uciekła do Tarosławia, 

å mastępnie przebywała w Lublinio. 
Lwowie, Bydgoszczy, Skierniewicach ł 


— „A skąd hi wie, 


nie ilir córka pani| © Warszawie i sądy ghs: gi 
` miejscowości poszukiwały jej, lecz, łąk 
tuje z młodzieńcami?, Czy nie Aod Pazekutacźnie. 


ma poiejemnych rendez-vous z wyrzut- 
kami spojeczeństwa?, } Czy nie spędza 
calych nocy w brudnych zakazamych io- |! 
kałach?,, Skąd pani może wiedzieć?.,*. 


„ŁA 2 Amsterdama 


` Dopiero przed paru” dniami 
Kostrzewska została aresztowana 
przesłana „do urzędu śledczego 
Łodzi. 

W ubiegłym tygodniu Kóstrzewska 
zawarła znajomość na dworcu głów 
nym w Warszawie z Józefą Dyte. 
ską i prosiła ją o 

nociez na Aż dzień, 
przedstawiając się 
kapitana w, p. | 
W nocy. Kostrzewska 
okradła właścicieli mieszkania 
i ulotniła się, 


w 


ywiście ża żonę 


SEWERYN 


|Michałowski 


artysta dramatyczny 


opatrzony św, Sakramentami, zmarł po długich i ciężkich 
cierpieniach we wtorek dn. 19 b. m. przeżywszy lat 32, 
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby, przy ulicy | 
Piotrkowskiej Ne 56, na stary cmentarz katolicki, odbę- 
dzie się w czwartek, dn. Ż1 b. m. o godz. 8. po 
zawiadamiają Kolegów, 
czliwych pogrążeni w nieutulonym żału 


Wyrazy najszczerszego współczucia z powódu śmierci naszej. Saksis) 


sp. BRONI MARGULIS 


pol, 
P rEyjaRiak- i Zy- 


Matka i P E 


V klasa gimn. p. Aba. 


Nowy miermk wartości. 


komorne bedie regulowane wedlug ten a 


Taką umowę zawarła kasa chorych z właści- 
cielem domu przy ul. Drewnowskiej 10. 


W swoim czasie donosiliśmy, że ka-| za wynajęte 10 pokoi płacić będzie w pie 
sa chorych postanowiła nabyć przy ul.|rwszym roku 6 tys. zł, a w' następnych 
Drewnowskiej 10 obszerny lokal, w celu| latach — czynsz regulowany będzie we 
dług ceń żyta w ókresie płaconych rat 
Jednakże przed zawarciem kontrak- | kwartalnych, 


Do nowego lokalu pezeziacioca Z0- 


zagwaraniowania czynszu w dolarach i| staną działy óentystyczne,j chorób dzie- 
sprawa odwlokła się, a dopiero, po dłuż| cięcych, lzięki czemu w trzeciej leczni- 
szych pertraktacjach podpisano na 3 la-|cy zapanują wreszcie puropejakig stosun 
ta umowę, wedlug której kasa PAN ķi. 


b, + 


„Pani kapifanowa” w notezasku. 


Skwarczewska, Moterko, Sliwińska i Kostrzewska 
w jednej osobie 


oszukiwała i okradała oficerów garnizonu 
łódzkiego. 


Ponieważ jednak w rozmówie zwie 
rzyła się. że ma zamiar wyjechać do 
Pomiechowa, Dytczyńscy pojechali za 
mią į polecili ją aresztować. 

Urząd śledczy W Warszawie, z uo- 
tatek, zfalezionych przy aresztowanej, 
stwierdził. iż 

często bywała w Łodzi 
i naskutek tego porozumiał „się telogra 
ficznie z urzędem śledczym w Łodzi, 
od którego sie dówiedział, iż Kostrzew 
ska ad dłuższego czasu poszukiwana 
jest przez sad łódzki za s 

liczne kradzieże | szustwa, 
dókonane wyłącznie wśród  olieerów 
tutejsze gò garulzónu. 

Tymczasam ares sztonika 
miała zamiar pozbawić sie żębiać usie! 

łując połnać igle. 


lecz zauważono jej zamiar i udarem-; 


niono go ; 
Następnego dnia Kostrze'vska pod 
silną eskorta odstawicno do aresztu 


przy uryadžie Uk Mow rodai b, 


z-dnja 16:40 


cidg , Ogólnego Zebrania odbądzić się 


Bl | cy obwodowego 
$i A Kuliczkowski otrzymał 
M | 4 


SĘ id | siedzenie komisji. 
Hi| pomogi otrzyma 100 bezrobotnych. któ 


nie przedsiębiorstwa deficyt powiększy»: t 


mimo 


|nąależnej od. firmy Lewenson i 


; PRE ak YDJUI m 
Galna fanana Stowzrzyszonia komim ażerów k. 0. i s 


i COZ ESTATE IES AAA SIE TATE CORBA IDZ OCE 


SUIT (a ECH: 


MAO W grudniu nomin gt,- 


ten otrzyma w sobote, lub 
w poniedz atek 


i |40tys. złotych dla pokrzyw- 


dzonych bezrobotnych 
inteligentów. 


Jak już donosiliśiny, przewodiiiczą- . 
funduszu bezrobocia 


tys. z. na zapomogi dła berrobotiiych 

pracowników umystowychi i 
W dniu jutrzejszym, odbędzie się no 
kwalifikacyjnej, Zas” 


rzy podczas wypłaty grudniowej zapo 
még nie 'otrzymali, aczkolwiek byil lo" 
tego uprawnieni, a toz powodu brakt 
pieniędzy, 

Wypłata tastapi. w sobot lub „OŃIE 
działek. W dniu 28 b. tn. odbydzie się 


A | konferencja Z przedstawicielami praęn=" 


wników Łodzi, Zglerza i Pabianic i za” 
decydowanie zostanie, Kto otrzynia wy: 
pomosi Z poron funduszów: D 


Nie płacę i. Tanat 


Goście w „Teatralnej e wyda“ 
ją tak mało, że sytuacja wie. 
rzycieli jest beznadziejna. 


Przed kilkoma dniami został zorga: . 
nizowany „związek wierzycieli masy i- 


| padłej firmy restauracji „Teatralna“ 


W wyniku óstatriegó zebrania wié 


l| cieli, zapadła uchwała zlikwidowania“. 


masy i na likwidatorów wybrani zostali: 
syńndycy masy, adwokat Missala ùp. Rona. 
bert Nestler. s 
Na zebraniu wierzycieli odczytane 
|zostało sprawozdanie p. Nestlera za e 
miesięczny okres trwania ipadłośći. ; 
Zgodnie z tem sprawozdaniem, Wa 
wskazanym powyżej okresie deficyt ma: 
sy wzrósł o 70 tysięcy zł., z czego przy” 
pada 42 tysiące zł. z tytułu niezapłaco-,. 
nego komornego (w myśl umowy, 
Czynsz najmu płatny jest w dolarach) i 
28 tysięcy nioraplapoiivok pooni pracó+ 4 
wników 1 zaległych podatk zę 
Oszczędności NEGA przez sýn yi 
dyków, w. pierwszym rzędzie. METE y 


ły redukcji persanelu z 90 na 40 osó 


mimo to, niektórym pracównikom nae 
leżą się zaległe od 5 miesięcy- -pensje 


Zdaniem p. Nestlera dalsze prowadze:“ 


gdyż poza kilkoma. wyjątkowyni Wieą.., 
czorami, obrót. dzienny sięga. zaledwie 
1100 zł. przy niezwykle użych kosz- 
-ftach utrzymania lokalu, "w którym, po- 
jego luksusowego urządzenia, v 
„goście, nadzwyczajnie, wymagający: : 
zostawiają najczęściej śmieszniej. małe. 


i MOT? $ 
W konkluzji- swych wywodów pan M 


Nestler dochodzi do wniosku, że przy” 
nowych 70 tys. długów. Jest bardzo wął 


pliwe, czy dawni wierzycie e PARA, 


hogar jeden RZOBEĆ 


-Oto wiaśnie łodzi a 


Pp. Lewenson i Wotdysławski 


są dużo winni a niewiełe. maja) AW 


| AW dniu wczorajszym sąd fiandlowy 
rozpatrywał podanie Banku Hasdlo wic 
gonw ' Warszawie, o: wydanie. tklatził: 
Srykonay cze. celem wegge wowanla -. 


Wojdy: . 
sławski sumy 1420 dolarów z tytułu za; 


protestowanego weksla z NY Sylen 3 
sa 
wł 


tei firmy. 


—— m 


OFTARY. 


ułóżene w Administracji „M: Repubitkt":* 
| 10 2. sf 


1) na bezróbótnych AS R... 


Al Za wyśrańy zakład od p. 
M. Ginzburga = ofiaruje p. Mies 


czysław Praszkier ma rzecz beze; > 09%. 


robotnych pracowników umyslo-. 


wych przy Związku Zaw. Prac. WODĘ 


44,554 


Handlowych i blwowych m. to- 
dzi przy uł. Al. Kościuszki ur. 26 2520. 
TUI 


styczaa r b 


Prezydiuni: `: A 
M 


f; y. SA r 
. PSA ETZ a 
0 Ska ŁZE NBA 
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mrapen, VK 


niniejszem ima zasrczyt zawiadomić członków rzeczywistych Stoworzyszenia,, i4/ dźlszy: 


we czwartek, dzia 21 b. m. ogotzintt tarehe 
w lokalu wła: ayi przy ul. Sienkiewicza M 3 5, 


i 
| 


Uk 


= mysi 


|. usm.neprmtm 
Łódź 
20 styczna 1926 
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Nie hasła kształtują życie, lecz potrzeba. 


| Nowe okoliczności podyktują nam nowe cele i wskażą nowe drogi. 


Kwestia robotnicza jest niezaprzecze 
nie jednym 2 najbardziej zawiłych i je- 
dnocześnie uiewdzięcznych problemów 

'Zawiłość polega na tem, iż po wojnie 
nastąpiło zupełne przegrupowanie w do 
tychczasowym rozlokowaniw ośrodków 
wytwórczych ma świecie. 

' Natomiast bardzo niemiłem jest szcze 
re omawianie kwestji robotniczej. O- 
twarcje bowiem mówiąc, sytuacła i wi: 
doki na pomyślną przyszłość dla robot- 
nika europejskiego pogarszają się coraz 
bardziej. 

Tem nie mniej trzeba się zdobyć na 
konieczną odwagę i powiedzieć rzeczy 
które w istocie swej są bardzo przykre. 

Przed wojną cała polityka robotni- 
Cza była prowadzona z punktu widze- 
nia interesów proletarjatu europejskiego 

Było to słusznem, gdyż produkcja euro 
peiska dyktówała jednak ceny całemu 
światu. Jednakowoż w czasie wojny 
światowej nastąpiły ogromne przesunię 

Bia: l 

Część warsztatów pracy została zu 
pełnie zniszczona inne natomiast były 
zupełnie zaabsorbowane wytwórczością 
wojenną. Spożycie tych artykułów by- 
ło ogromne i wzniagało się z dnia na 
dzień. 

To spowodowało, iż europejskie war 

śztaty pracy zeszły z właściwej linji 
rozwojowej i zupełnie śię zmanierowa- 


ły. Oczywiście w tym okresie nie było | 


żądań robotniczych, któreby nie były 
zaspakajane. 

W takiej sytuacji znalazła się wy- 

_ twórczość europejska. 
Dla urobienia sobie pewnego obrazu 
_ koniecznem “jest? zwrócenie  wwagi na 
_ wypadki, które w międzyczasie rozgry 
wały się w innych częściach świata. 

W. czasie wojny powstawały nowo- 
Czesne fabryki w t zw. krajach egzo- 
tycznych, których wytwórczość skiero 
wana była początkowo na częściowe je 
dynie zaspokojenie potrzeb rynku. 

"Fabryki te znalazły się w świetńych 

_ Warunkach. Otrzymały odpowiednią o- 

chronę celną, operowały tahim kredy- 
tem i korzystały z pracy bardzo tanie- 
Ro robotnika, który nie marzył i nie ma 

Tzy o zdobyczach socialnych swych eu- 

topejskich towarzyszy. 

Inflacyjne koniunktury oraz nie inte 
tęsowanie się rozwojem sytuacji w kra 
iach zamorskich odebrały nam możność 

należytej oceny sytuacji. Dzisiaj jedna- 
kowoż doskonale ją widzimy. 
Robotnik amerykański, azjatycki, 

(zy też atrykański jest najwiekszym 
 Wrogiem swych towarzyszy europe]- 

skich. ' 

"Podczas gdy robotnik amerykański 
Wytwarza tanio, ze względu na ogrom- 
lą wydajność swej pracy, robotnicy in- 
_ nych części świata ze względu na bar- 
| dzo niskie wymagania stanowią strasz- 
» | da konkurencię dla robotnika europei- 
| skiego. : 

= Nie należy przytem zapominać, iż Z 

Każnym dniem powiększają się kadry 
| żółtych, czarnych, czy też hinduskich 

| robotników, którzy wypierają w tam- 

tych krajach swych białych: kolegów. 
| Jednocześnie ich wytwórczość stanowi 
| tamę dla europejskiego zbytu w tych 
| krajach. 

| Oczywiście dla fabrykanta ten robot 

_ Nik jest lepszy, który taniej pracuje, po 

_dobnie jak dla konsumenta ten towar, 
$ który taniej kosztuje. 

f Wszelkie sentymenty nie mają tutaj 

l _ tacii- bytu. 

|. Ten rozwój wypadków zaczyna wy 
Wierać decydujący wpływ na produk- 
tię europejską. 

= Stany: Zjednoczone wiedziały dlacze 
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la 
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| 


T 


go nie ratyfikowały uchwalonej w ich 
stolicy konwencji o 8-mio godzinnym 
dniu pracy. Wiedziała też Anglia. która 
z niepokojem śledziła postępy uprzemy 
słowienia swych dominiów w czasie 
wojny. 

Kraje, które nie miały możności 
wglądu w te sprawy, a do nich nale- 
żały przedewszystkiem t. zw. państwa 
inflacyjne wprowadziły dalekoidące t- 
stawodawstwo socjalne. 

Skutek jest obecnie widoczny. 

Tam gdzie zaprzestano inflacji, ro- 
botnik posiada ochronę pracy, ale pra- 
cy dostać nie może. Przedtem nie mie 
liśmy funduszu bezrobocia i nie znaliś- 
my bezrobocia w dzisiejszych rozmia- 
rach. i 

Obecnie mamy małe fundusze i ogro 
mne bezrobocie. 

W Polsce, Austrii, Niemczech nie 
ma pod tym względem różnice. 

Jeśli mamy dalej sprawę omawiać 
szczerze, to trzeba jeszcze jedno dodać. 

Opór wytwórców przeciwko usta- 
wodawstwu socjalnemu, tam gdzie zwią 
zane jest ono ze świadczęniami pienięż- 
nemi, jest jedynie zjawiskiem wtórnem. 
Sprężyn ten reakcji należy doszukiwać 
się w pozaeuropejskich warunkach ro- 
botniczych. 


Nie zapominajmy, iż codzień tworzą 
się nowe kadry dobrych 
przemysłowych z ludzi, których przed 
wojną uważano albo za dzikusów, albo 
za ludzi zasadniczo nie nadających się 
do pracy w przemyśle. 

Jeśli weźmiemy stosunki polskie, to 
również musimy skonstatować stałe po 
większanie się rezerwy rąk roboczych, 
szukających pracy. Nie mamy dla nich 
odpływu i nie należy się łudzić, by 
kwestię tę można było rozwiązać do- 
mowemi środkami. 

Jedno nie ulega wątpliwości. W 
najbliższych latach napływ ludności 
wiejskiej do miast będzie: najęroźniej- 
szem  niebezpieczeństwem dla zdoby- 
czy socjalnych polskiego robotnika. 

Możliwem jest również, iż już w naj 
bliższej przyszłości będziemy świadka- 
mi radykalnych zmian pod wpływem 
sytuacji przemysłowej u naszych są- 
siadów. 

Jeśli produkcja ma istnieć, to jej wa- 
runkiem jest zdolność konkurencyjna. 


Ta zaś wymaga od nas odpowiednie 


go dostosowania się do wciąż zmnie | 


niającej się i coraz trudniejszej sytuacji 
na rynku europejskim. 


Dr. Leszek Kirkien. 


Dbozieczenie personel, którego... niema 


Firma winna była zawiadomić o tem zawczasu. 


Na ostątniem posiedzeniu łódzkiego 
sądu handlowego rozważana była nie- 
zmiernie ciekawa ze względu na swój 
precedentalny charakter sprawa towa- 
stwa ubezpieczeniowego „Patria* prze- 
ćiwko fabryce Ostrowski i. Birncwajz: 
o 1.800 zł. z tytułu niezapłaconych skła 
dek ubezpieczeniowych. 3 

Firma pozwana prosiła o oddalenie 
powództwa, wychodząc z założenia, że 
nie otrzymała od towarzystwa asckura 
cyjnego polis, i że ubezpieczeni przez 
„Patrię* współpracownicy firmy daw- 
no już porzucili pracę, wobec czego 
brak objektu ubezpieczeniowego. 

Powodowe towarzystwo prosiło na 
rozprawie o zbadanie świadków dla 
stwierdzenia, że polisa została dostar- 
ċzona. 

Strona przeciwna natomiast wnosiła 


o stwierdzenie na podstawie zeznań) 


świadków, że ubezpieczeni pracownicy 
w okresię wskazanym w polisie już w 
powodowej firmie nie oracowali. 

Sąd po naradzie postanowił zbadać 
świadków powoda, oddalając natomiast 
żądanie firmy Birencwajzg o przesłucha 
nie świadków, gdyż zeznania ich są, 
zdaniem sądu bezprzedmiotowe. 

Powyższa decyzja sądu znajduje 
swe uzasądnienie w odnośnym przepi- 
sie ustawy „Patri“ (podobny przepis 
jest podstawą ustaw większości towa- 
rzystw ubezpieczeniowych), że zlikwi- 
dowanie umowy ubezpieczeniowej na- 
stąpić może jedynie wówczas, gdy ze 
strony firmy  ubezpieczającej nastąpi 
formalne wymówienie. w przeciwnym 
wypadku umowa zyskuje mechanicznie 
moc obowiązującą na dalszy termin. C. 


został przedłużony. 


Na wczorajszej sesji wydziału han- 
dlowego sądu okręgowego w Łodzi roz 
patrywane było wniesione przez adw. 
A. Kona podanie fabryki chustek i wy- 
robów włókienniczych p. f. Chil Majer 
Zylberman w sprawie przedłużenia ter- 
minu nadzoru sądowego do I lipca. 


W podaniu firma Zylberman uzasad 
nia swe żądanie następującemi: okolicz- 
nościami: 

Od dnia 1 października, t. i. od daty 
udzielenia przez sąd nadzoru, do dnia 1 
stycznia firma Zylberman spłąciła prze 
szło 113 tysięcy długów, co wynosi 38 
procent wszystkich zobowiązań. Firma 
obecnie ma jeszcze do 
193.995 zł.. 

W'czasie trwania nadzoru stan ak- 
tywów firmy powiększył się o 16 tys. 
złotych, a obligo własne zmniejszyło 
się znacznie. Najlepszym dowodem 
poprawienia się stanu finansowego pe- 
tentki jest fakt, że 2 grudnia uruchsinio 
na została tkalnia, a w najbliższym 
czasie puszczona zostanie w ruch rów- 
nież przędzalnia. 

Uzyskanie prolongaty nadzoru sądo- 
wego pozwoli firmie spłacić wszystkie 
swe długi. 

Sąd po naradzie podanie uwzylsdnił. 


zapłacenia 


Nadzór sądowy 


Kiedy i jakie podatki 
muszą być zapłacone. 


Dnia 31 stycznia upływa termin płat 
ności 3-ej i ostatniej raty podatku prze- 
mysłowego od obrotu osiągniętego w 
l-ym półroczu 1925 r. 

= 


Przypominamy, że na mocy rozpo- 
rządzenia ministerstwa skarbu skaso- 
wany został podatek luksusowy i obo- 
wiązek prowadzenia ksiąg obrotowych 
do tegoż podatku. 55 


L 
Na mocy rozporządzenia ministra 
skarbu przedsiębiorstwa, które wyku- 


puia świadectwa przemysłowe w okre-|' 


sio od 15 b. m. do 1 lutego dopłacają 
jedynie 4 proc. w stos. mies. kary za 
zwłokę. 

Po I lutego władze skarbowe przy- 
stępują do- przeprowadzania lustracji 
przedsiębiorstw, które nie wvkupiłv pa 
tentów, przyczem w razie sparządze- 
nia odnośnego protokułu oprócz kar za 
zwłokę zostaną nałożone grzywny do 
30-krotnej wysokości świadectwa. 


DGDSDGDGOSOSUEDOG: 
Szkoła Tańca 


w. Lip ńskiego — Ewan-ielicka 17 
rozpoczyna co 2 tygodnie nowe komplety, 97 
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Dolar w Łodzi. 


W dmu wczorajszym na prywatnym 
rynku pieniężnym w Łodzi przed połud- 
niem obracano dolarami po kursie 7.70 
w żądaniu i 7.65 w płaceniu O godzinie 
1-ej pp, kurs uległ redukcji do 7.60 w 
płaceniu į 7.65 w żądaniu, 

Po giełdzie warszawskiej kurs dola- 
ra uległ dalszej zniżce do 7,50 w płace- 
niu i 7.55 m żądaniu, 

Tendencja wyraźnie zniżkowa, 

Wobec najzupełniej znicomego popy 
tu na materjał dolarowy, w ciągu całe- 
go dnia panował ma rynku minimalny 
ruch, 

Bank polski po giełdzie urzędowej 
całkowicie pokrył zapotrzebowanię, 

Łódzki Oddział Barku polskiego o: 
fiarował za dolary kurs 7.28 przy Zupeł- 
nym braku podawców, 


À GOTÓWKA. 
Dolary 7,30 


CZEKI. 
Belgia 33,20 
Holandja 293,60 
Londyn 35,525 — 35,50 
Nowy York 7,30 
Paryż 27,62 — 27,52 i pół 
Praga 21,61 
Szwajcarja 141,15 
Wiedeń 102,75 
Włochy 29,55 


PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
E ZASTAWNE. 
Pożyczka dolarowa 64,50 — 65— 


64,50, w złotych 470,85—474,50—470,85 


4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 
19 — 19,60 — 19,40 
4 i pół proc, obl. Tow. Kred. m. War 


szawy przedwojenne 19,75 — 20,15 


Pożyczka kolejowa 116.— 122.— 
Pożyczka konwersyjna 5 proc. 43.50 


8 proc. 100.— 101. — 100.50 


AKCJE. 
Bank Dyskontowy 5,05 — 5,10 
Bank Zarobkowy 4 
Bank Zachodni 1 
Puls 0,42 
Chodorów 5,50 
Cukier 1,75 — 1,85 
Nobel 1,35 — 1,40 
Lilpop 0,55 — 0,58 — 0,57 
Ostrowieckie 4,15 — 4,20 — 4,15 
Rudzki 0,85 — 0,87 
Ursus 0,50 
Zawiercie 6 
Borkowski 0,61 — 0,62 — 0,60 
Spirytus 1,50, 4-em. 1,30 
Elektryczność 1,50 
Częstocice 0,80 
Węgiel 1,50 — 1,56 
Cegielski 0,18 
Modrzejów 2,25 — 2,20 = 
Starachowice 0,90 == 0,95 — (1) 0. 
Zieleniewski 8,75 
Żyrardów 6,90 — 7,25 
Żegluga 0,08 


Maszyny łódzkie 


są w dalszym ciągu wywożone. 


W wyniku prac, bawiących od 2 ty 
godni w Łodzi francuskich i włoskich 
inżynierów j pośredników, spodziewa- 
ny jest w przyszłym tygodniu przyjazd 
do Łodzi pełnomocników 2 wielkich 
konsorcjów włókienniczych: włoskie- 
go i austriacko - iugosłowiańskiego, 
którzy na miejscu zajmą się sprawą za 
kupu maszyń włókienniczych, 

Jak się dowiadujemy 
jedynie zakup zespołów przędzalnia- 
nvch, a nie krosen, gdyż łódzki prze- 
myst wełniany nic posiada żadanych 
przeż zagranicę nowych modeli. 

Bawłacy -—w, Łodzi rzeczeznawcey 
doszli do wniosku, że kalkuluje sie im 
jedynie kupno maszyn, 'któryci: cena 
sprzedażna iest b. niska, 


aktuainy Jest. 


Dziś otwarce lent „VITA“ 


lekarzy specjalistów dla przychodzącech chorych 
— przy ul Piotrkowskiej 45, Tel, 47-44 — 
Przyjmować będą lekarze w zakresie wszystkich 
specjalności: 

Choroby wewnętrzne: 

Dr. Krvszek (spec, chor. serca) 6—7” ł 
Dr Dawidowicz (spec. chor, płuc) 11.12 i 3%.4% 
Dr=tUryson (spec. Ra” przewodu pokarmowego 


Dr, itelson (spec, chor przemiany materji i krwi) 
330—4%0 


Choroby chirurgiczne: 
Dr. Kunlg 2—3% 
Dr, Dobulewicz 50—7 środy, czwartki i pistki 
Dr. Kantor 6—7 sobota, poniedziałek i wtorek 
Choroby dzieci: - 
Dr, Samet-Mandelsowa 4—5, poniedz, 
czw, i sob 10*—11% s 
Dr Józał Kon 3—4. wtor, i piąt. 10 1179 sob. 1-12 
Dr, Kapłański 5—6, wŁ czw, i sob 124—175 
Choroby skórne, weneryczne i moczopłciowe: 
Dr. Ekkert 12—2%0 
Dr Łagunowski 2—3 | 5—7 
Choroby oczu: A n 
Dr. ign. Margolis 12—1 i 5—7 
Choroby uszu, gardła i nosa: 
Dr, Żebrowski 9— 10 i 7—8 
Dr. Mazur 
Choroby nerwowe: 
Dr. Urbach 9-11 i 7—8 
Choroby kobiece i akuszeryice: 
Dr. Rejtięr-Kuriańska 3—4 
Dr. Maczew:kl 12—1 
Dr. Pogorzelski 5—7 
Dr Szwalcer 10—11% į 4-5 
Laboratorjum: 
Kierownik Dr, Żurkowski 
Choroby zębów i jamy ustnej: 
Rotenberg 11—2 
Gecowowa 5—8 
Rozen 9—11% 
Halpern 3—50 


A 
Laboratorium Roentgen. gabinet fizykalnej terapii. 
Poradnia dla matek, Szczepionki ochronne przeć w 
szkarlatynie. Operacje i opatrunki Wizyty na mieście, 


fred. 


i 


N 


"ana ZWZ 


Lekarze-lentyści 


i 


ONAR 


2 = SALA FILHARMONII 
PMR Dziś „ środę, o godz, 8.50 wlecz. 


statni pożegnalny występ 
trzeszemia artystów Opery Warszawskiej 


| FAUST” 


Opera w 5-clu aktach Gounoda. 
Bilety od ? zł. do 7 zł sprzedaje kasa Filbarm 


8-klasowe Kursy Gimnazjalne 
i w zakresie programu glmnäzjum państwow. ' 
i o! Piotrkowska 85 (drugie wejście Al. Kościuszki 28: 


p Kancelarja przyjmuje zapisy nowowst ujących na 
W semestr nadchodzący oodideta od ods Fe) 05 10rej 
i o VIII ej wł 

7 siuchagzy (ki) do egzaminów pań. 
Q stwowych w zakresie gimnaz um buman'stycznego 
jj (z łaciną) oraz matem. przyr.dn. (bez łaciny) pod 
ć kierunkiem znanych profesorów gimnazjalnych, 

b Kurs klasy trwa 56 miesięcy. 

Nauka codziennie od 7.15 wiecz. Początek Gemestru 
j 3 lutego r, b, 

w Dla uczniów (enic, w wieku szkolnym klasy 

. ranne I popołudniowe, 

Kursy mieszczą się we własnym budynku 4: piętrowym, 
4 specjalnie do rego celu wybudowanym i posiadają 
własny gabinet lizyczny i chemiczny oraz cały zespół 
|| nowoczesnych pomocy szkolnych między inn. Linai 
i tog af, latarnie projekcyjne, mikroskopy i t p, 

1 Opłaty najniższe ze wszystkich tego ro: 
| Szaju, dostępne dia najszerszych warstw 


Kierownik: A. Wierzbicki. 


MIOŻGNIE 


à wieczorem do klas od L giei 
W Kursy przygotowują 


LECZY TYLKO 


Frigorin" 
qy MOTOR 


Żądać w aptek 'chi skł. aptecznych. 
AIRA 


WAŻNE 
DLA WLASCICIELI DOMów 
Wszelkie przedziurawione rezerwuary repe- 
peruje z diugoletnią gwarancją. Przyjmuje 
równ'eż wszelkie roboty w zakres ślusarstwa 
wchodzące, po cenach konkurencyjnych 


M. LIPSZYC, ŁODŹ 


Piotrkowska 66, 


4 


Słynne w całym świecie 


aidia z Bór Harcu 


D-ra Lauera. 


Zalecane przez najstynniejsze po- 
wagi lekarskie. tak prof. Berlrńskie- 
go Uniwersytetu De v. Leyden 
Dr. Hochiloeitea, Dr. Martin I wie- 
lu innych wybitnych lekarzy rady: 
ualnie usuwają wszelkie cłerpiemia 
*atroby, cierpienia nerek kamienie 
tółciowe. fiemorojdy, a'retyzm i 
reumalyzm, 

Zioła z gór Harcu dr. Lanera 
zostały nagrodzone na wystawach 
lekarskich 'najwyżs'em' ódznacze: 
niami i złotemi modelami w Berli- 
nie, Londynie, Wiedniu, Paryźu i 
wielu innych miastach, Tysiące po: 
dziękowań otrzymał Dr Lauer od 
osób wyleczonych Cena 1/, pudeł: 
ka zł, 150. podwójne pudełko zł 
2.50. Sprzedaż w aptekach i składach 
i aptecznych. |. ZAP 
Uwaga: Każde oryginalne pudełko 
zaopatrzone W 43 wg. iej. w Min, 
Zdr Pupl. 461 


"memo ‘it 


Lahor. Chem. Farmac: 


Pierwsza po dwunastu Tatach, 


Wyprzedaż 


Mebli dywanów  Łóżek metalowych 
z ustępstwem 20%% trwać będzie od 
16 do 31 stycznia r. b w 

Mehli 


(e DOROSŁY: 


7 snak fabr. 


M 
„KOWALSKINA. 


LABOR. CHEM,-FARMAC, — 
AP.KOWALSKI (7 


w WARSZAWIE 


OGLOSZENIE. 
Na zasadzie art, 502508 K H wzywa 
sę wierzycieli upadłości firmy A 
Bronowski sby w okrasie czasu do 
| marca 1926 r złożyli u niżej podpi- 
sanego syndyka adwokata Siefana 
Sziromaiera Andrzeja 4lvb w wydzia 
le Handlowym Sedu Okręgowego 
w Łodzi tytuły swoich wierzyte!noś: 
cl a następnie w dniu 16 marca 1426 
o godzinie 12-ej stawili się osobiście 
lub przez pełnomocnika w wydziale 
Handlowym Sadu Okregowego w Ło. 
ozi Pańska 115 ceiem »prawódzenia 
w obecności Pana vędziego Komisa- 
rza | przyjęcia do „masy cpadlości 
pretensji wierzycieli ` 
sędzia Komisarz F Goldstein 
Adwokat Stefan Sztromajer An- 
drzeja 4 Syndyk tymczasowy 
vnanłości firmy A Brenowski. 


CZY PANI MIESZKA SAMĄ?.. 
oże Pani coś potrzebuje 
z manufaktury? 

Na wypiatę! Najwygodniejcze 
warunałi! Majtańsze cony! 
Crep de:chine we wszystkich kelorach 
talta mesalina, aksamit, jedwab na rłusz 
cze. Najlepsze wetnisne towary: pa 
damskie piaite, kostjumy 

e? na męskie garnitury. paiti 
i spodnie, Piały towar, purp r. prze- 
ścieradła, ręczniki, obrusy, Kołdry wa 
towe i pluszowe, chustki, swcatry. 

Wielki, wybór firanek. 

ołowa damska i męska bielizna Pod. 
czochy, skarpetki i dużo innych towa 
rów, Poleca 


LEON RUBASZION 
Kiliśskiego 44, tel: 36 48. 512-141 


> 


UW UCTPAWANA DEO ONZE 


emari ` 


210 mtr. kw z instalacią elektryczną 


do oddania 


od zaraz. 
Piotrkowska 108 u wł, domu, 


BUINN 


Poiudniowu Nr. 28 
telet, 40-26. 
Specjalista chorób 
skornych ' wene: 
ycznych Leczenie 
światłem (Lampa 
kwarcowa) 
Przyjmuje ` 


od 8—12 


iod 5 do 8- 


DPE A 
Dzielna Me 9. 
Choroby skórne, 

weneryczne | mo- 
czopłciowe, lecze- 
me sztucznem 


"wńcem górskim 
vszylmuje od 8—9 


pół i od 4—7 
Tel M 28-08 
Dr. 
choroby wenery- 
czne skórne Í mo- 
czopłciowe 


_Milińskiego 143 


przylm, od 5.80—8 


Dr. 


Nawrot Ne 7. 
Telefon 28-07 
Choroby skórne 
1 weneryczne 
Leczenie 
Rentgenem | kwarco 
wą lampą. Przyjm. 
od 10—12-1 5—7: 


Dr. med. 


M. 
Maslanka 
(heroby nerwowg 

| UM sławę, 


Piotrkowska ni 
powróci 


Przylmuje 3:5. 
Tel. 47.72, 
40624 


I. ilięzjad 


AKBSZT 1 pinexoioy 
Łódź. Zachadniu 62 
teleli 29.62 


Dr med. 


JAM 


ul. Zielona Iie G 
Chor, skórna 
i weneryczne. 

Pizyjm od N—10, 


d St. a 
Przypomnienie. 
Urząd Celny zwraca uwagę, że 
w dniu 24 stycznia r. b. o godz. 10-ej 
rano w magazynach celnych na stacji Łódź 
F. bryczna odbędzie się licytacja skonhsko- - 
wanych towarów. ` . 
Wykaz towarów wymien'ony był w 
ogłoszeniu, Umieszczonein w Nr. 13 „Kur- 
jera. Łódzkiego* i „Republiki* z dn. 13-go 
Stycznia, ; w 


Ogólne Zebranie członków Tow gimn. 
Orzeszkowej, Al. Kościuszki: 21 
odbędzie się w sóbotę dnia 30 stycznia D godz, 4 po pot 
w pierwszym terminie: zaś w drugim termtnie tegoż dnia 
o godzinie 5-ej po poł, bez względu na ilość przybyłych 
członków. | | - 
Porządek dzienny: h 
l) Zagaienie | wybó: przewodniczącego, 2) odczytanie 
protokółu Ogólnego Zebrania za rok 1923—4. 3) Sprowo. 
zdania: a) Dyrekcji gimnazjum b) Zarządu Towarzystwa, 
c) Komisji Rewiz At). d) Komisii Finansowej, 4) Zmiana 
statutu, F Wybó! członków Zarządu na miejsce ustępują: 
cych, 6) Wolne wnioski. 1 GhI ; 


im, Elizy 


Elegancki - 
mehlowany 
pokój 


w pierwszorzędnym 
omu do wynajęcia 
` od zaraz. 
Wszelkie wygody: 
elektryczne oświe- 
tlenie, kąpielowy, 
centralne ogrzewa: 


Zarząd. 


wodu; ko zystnego "FM 

zakupu poleca a SZKKhO OKIENNE 

|. «egię szamołową fabryki Ćmielów it p. 

p po zniżonych cenach, z=s = 
Materjały Budowlane i Szido 
OT. HANELT, Łódź, ul. Pusta 
Telet 0934-53, 

) 


39—11 


Dyłoszenie daii 


17... 


nie ete, 
Aleje Kościuszki 57 
m -18 


TENOGRAFJI wy- | manm 
ucza wszystkich 
listownie prawie 


Rutynowana nau- 
czycielka udziela 


Rozmaite 


.. bezpła'nie: Instytut 
Kupno ` Stenograficzny, 
| sprzedaż Q|Warszawa, Dep. 12 jawo pószukt 
amaer ||| 53%8-%]llje szycia w dos 
W M TA M 10 M 


mach ` prywatnych 
2 2ł 50 gr. dzien- 
AB PR do Ed 

epu * pod. 
„Szycie „. 172 


ustro wielkie oka 
zyjnie do *prze' 
ania Piotrkowska k 
1.225 m. 4, * 

786 


tudent udziela lek 
cji w zakresie 8 
las Specjalność: , 
matematyka, polski 
Konstantynowska 
22, Jócefowicz, . 

26—25 


Eni. 10A HADAR ZA 
aturzystka poszu- 


angielskiego 


oojedyńczo iw kom 
pletach. 
Warunki przystępne 
anina Mandeliort 
Sienkiewicza 102. 


UWAGA! 


-23 


(medy prywatne 
smaczne i tnie j 
Kilińskiego %.136 
lewa ofic, m. 8, | 


jód paloką, czy: 


z własnej galicyi [W kuje odpowied- 2 
listka skiej pasieki wysyłajniel ZY w ap- 160-23 
pecjalistka opła'nie za pobra'|iece, Pierwszy okres p 
wycinania | niem 5 klgr. bla bezpłatnie, Łaskawe przyjmuje o robo 
szanka 15 złotych.|oferty pod „Praco- sukn'e. prze- 
0dLiskÓW Eugen'usz Biliński wita / 720 20 +6 4 4 dziecinne, 
w Zbarażu Arneker, Piac Wol 
i wrośniętych `“ , prgie skiego udzie- | ności 2, parter. ~ 
pazno gci la rutynowana na 159-21 
ból , jas! ręczne i najuczycielka po ce 
bez bólu, po cenach | IN Site wyrabia ©, nac przystępnych, 
konkurencyjnych, Kapczyńskiego PodjWisd. telefon 21-2% zażdjońi, 
Panlina ylber | >zeczna 33. KS Ee 
, AL Kościusz: | UB a SIEGE ||edacog ruiynowa- m 
Aa 111 P ny Gpecjalnosć | Ze gunaan 
Lokale | matematyka fizyka Jensa książeczka 
Moraine „ja“ — |orzysposabia z kur- |V- wojskowa na imię 


Adama Karolewskie 
fo. w 

K, U. tà- 
mieszkały w gminie 
Babice. 1761-22 


s) upg 

se zj zwa (arie M 6 klas w 50 lek 
okój umeblowonyjcji, ceny przystęc- 
p do ajęcia, uljne: Mastr Pańska 

Przej 40 mił 54 $:4—30 


Naaeślii charakter 
pisma swój lun za- 
'nieresow. osoby 
zakomunikuj: imię. 
rok, miesiąc urorz 


wydana 
Łódź, 


| +saa "A POWA © y 
iemneckiego giun- 


Otrzymasz szczegół townie udzielam | Mania Ostrowiecka” 
analizę charakteru | |]! ` h ' 
określenie zatet, 0 po cenach bardzo] lil uczenica klasy | 


(szkoły) Gimnazjum 
humanistyczne Wie 
dza zgubiła ma 

kute, 710 


wad zdolności, 
przeznacz, Analizę | d 
wysyłam po otrzy 
sA A 3zł Osona. 
cie przyjmuję od 1227 
Protokóły, odezwy, 
podziekow, najwy- 
biiniejszych osón 
stolicy, Warszawa 
Psycho - Grafolog 
Szyller - Szkolnik, do wynaięcia, 

Piekna 25—7. Plac Wolności ZYWO zAzEPA 
Ran cgiiSK | partir u p. Arhe: paz udziela ma 
ririri | ker. a 158,8 tematyki, łaginy 


Taisan AK 0Ż M s a a | lizyki, języków, ul. 


kradziono 2 weks 

le in hlanco, jes 
den na 200 zho wy- 
stawca E Kieszczyń 
skł żyto T Kesz- 
Czyński: 1 na. 60 zł 
wystawca Zdzisław 
Ryński Niniejszym 
umeważniam Jani- 
na Wolska, Kilń: 


a indywidualnie 
doświadczona nau 
czycielka, Sienkie 
wicza Nè 40 m, 9. 
|Zgłoszenia 2—4 pp, 


m. 18. 


SA 


jokói umeblowany 


Tylko l zł. ieszkanie 4, 5, 6jŃilińskiego 96—3, | skiego 107, 
; pokojowe 1 i 30a pawo, druja 
‘Manicure, oraz pp świeżo remon'|bfama, godzina 7 | ewmeemamamamanaye 
1 ałoty towane, centrum — s uE Dr. med, 


do odstąpienia. O- 


strzyżeme pań 


ferty dla Jana" w 


b 
w pierwsżorzędnym oe jj BK ý Posady i | PrYKNISKO 
zakładzie -~ fryz er -24 . 
skła W. Grauzam | mm NAT. BG Ch ę 
ul Ziefona 3, tei, oroby skórne 


pokói umablowany guba Inteligen na, 
do wynnięcia, ul młoda poszukuje 
6 go Sierpnia N Ż3jPOSA0y do n «wiel: 


włosów. wenervcz- 


1h , : y 
Ra Uwa a: Glęży ne- moczopiciowe 


żenie pań wykory- 


i l A kiej rodziny, je | (leczenie światłem 
Sai: HV 18741 Pr 20490 3-3, : WoS i zana Lampa KWarcowa 
Taaa z | AMEA BED RACE emi, SzycteEm, promieniami 


|| Rontyena. 
Ławagzka Mo Í 

Teleton Nr 25-38 

Przyjmuje od 9—2 

"iod 5—8 ` 

Dla pań od 4—5 

Dla pań oddzielne 
, poczekalnia, 


Bau | l 


| wychowónit 
HABE UTIR S wide 


pejeekiego, Ry ZZA 9 JULA 
eraasi 1 literą | Net 
tury udzielą ruty- pó) zdolna 
$' izety domowe nowany nauczycie! siarsza panna i 
Piace najwyższe [ulica Nowo Cepal Podreczaa do. mae 
ceny A Wacman {aiana w 14 m A/ę47YBU kapeluszy. 
Narutowicza (Uziel-|oq 3 do 5 po pol Adresi Pańska +4 
na), 19, s lep- Sta g5gjm 17. od, 42—1, | 
tych mebli, i 187 


Wymagania skrom 
ne, Ol sub „Osóca“ 
da „REpubiki* 


i 


Kupuig 


różne używane me 
ble, dywany, futra 
gardelobę maszyny 
do szycia 1 różne 


6:0—2; | IARYPIWTAY, | 


GMYCZAJINE Bar sd wiersz miliinzu, (na shone [D shalt. W. 1ŻK5CI 
mil ms stronie d szpalty) NEKROLOJLI NADESŁANE 30 


2—4 rod 7—4 «w, 


=== Pronumerafa c= Wirog z ilustr, dodatkiem niedzielnym „Nowa Psuota- 


sijejo Ma“ W Łodzi 4 zł. 20 gr, miesięcznie, — Z amiejcowa 
Justrowangi Reptili 5 zł 20 gr. miesięcznie.=Zagranicą 7 zł, 20 iniesieczn 


oome 


Ogłoszenia: 


e = 
24) ża wk | 
RE za: wiersz MII (na 4 sapali 


ETZ źacęczynowe 'za$luo no tekście 10 ztoty, Zamiejscowe o 50 prot. Zagtaniczne 0 100 pray Eo 
Odnoszenię do domu 30 groszy miesięcznie drozej. Za iefiminowy druk ogłoszeń admin, mie odpowiada Drobna l) gr. Poszuwiwajie pracy ô gr, Nalmnieisze 50 g 
„llustrowana Republika” i „Express Wieczorny” łącznie z odnoszeniem dó domu zł. 7,50 mes O Z O ZOZ Z Z ZZOZ A 
a O A m. wa - soma pp m O NN NA a envan y 


Wydawca: Di. Leszek Kirkiem, Rüdaktor: Wacław Smólski PO C:cionkami wydawnictwa „Republika” sp, z ode odp, Piotrkowska 49 4 1% i 


